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„Głos Polski“ łącznie z 


wraz z odnoszeniem 23.000 mK, miesięcznie. 
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„łFiurjerem Wiecz.* 


Po Krótkiej przerwie. 


Wizyta marszałka Focha wraz | piastowców z województwa war- 
z towarzyszącemi okolicznościami | szawskiego, który poszedł całko- 
zrobiła pewną przerwę w naszym; wicie w kwestji sojuszu z Chieną 


przewlekłym kryzyste wewnętrz- 
nym i pozwoliła na chwilę zapom- 
nieć o hałaśliwych pretensjach 
Chjeny oraz iej ukrytych machina- 
cjach. Uroczystości się skończyły, 
gość francuski odiechał, pomnik 
ks. Poniatowskiego na płacu Sa- 
skim stol, trzeba powrócić do na- 
szych spraw I kłopotów wewnętrz 
nych, które grożą przejściem w 
chroniczne niedomaganie państwo 
we. Nasz znakomity gość niedar- 
mo podnosił, że Polska może 1 po- 
winna stać się silnem państwem. 
że ma po temu naturalne warunki 
— oczywiście kwestja polega na 
dobrej organizacji I zdrowym roz- 
woju państwa, które w takim ra- 
zle może sprostać swym zadaniom 
t potrzebom. Wśród nich naipilniej 
szą jest sprawa rządu, która dzię- 
„kt  parumiesięcznej  ofenzywie 
chjeńskiej znajduje się wciąż w sta 
nie kryzysu. 

Jeszcze przed wizytą Focha 
perspektywa „większości polskiej 
czyli rządów Chjeny zdawała się 
pozrzebaną. Przywódcy iei próbo- 
wali wykorzystać fla swych ce- 
łów partyjnych autorytet marszal- 
ka i zaprosili go do Filharmonii, 
gdzie urządzili na cześć jego „aka- 
demię*. Atoli marszałek nie za- 
szczycił jej swą obecnością, nato- 


zą zdaniem Jana Dąbskiego a prze. 
ciw Witosowi. Odnośna rezolucja 
brzmi: 

„Zjazd PSL. województwa 
warszawskiego wyraża pełne ząu 
fanie prezesowi okręgu wojewódz 
kiego p. Janowi Dąbskiemu za jego 
stanowisko, zajęte w klubie sejmo- 
wym P.S.L. „Piast“ i z całą sta- 
nowczością wypowiada się prze- 
ciw porozumieniu z Chjeńą wzywa 
natomiast pfzywódców P.S.L. do 
złączenia ruchu ludowego (tl. do 
związku z „Wyzwoleniem”, przy- 
pisek nasz) i do stworzenia po po- 
łączeniu rządu parlamentarnego, 
którego ośrodkiem będą stronni- 
ctwa ludowe“, 

Byłoby śmiesznem kwestiono- 
wać wagę powyższej rezolucji, 
która nie pozostawia watpliwości. 
że opozycja pod wodzą Jana Dab- 
skiego nie myśli się poddać więk- 
szości klubu sejmowego, lecz go- 
towa jest iść dalej, i odwołać się 
do mas chopskich i tam zmierzyć 
się z autorytetem i wpływem Wi- 
tosa oraz lego zwolefiników. Zre- 
sztą trzeci purkt rezolucji, uchwa- 
lonej na zjeździe domaga się zwo- 
łania kongresu P.S.L. z całej Rze- 
czypospolitej „celem ustalenia po- 
lityki 1 taktyki stronnictwa”, Żad- 
nych przeto widoków nie mają 


miast w odpowiedzi na przemó- | śmieszne nadzieje pism endeckich, 
wienie generała Sikorskiego obsy-! że kryzys w stronnictwie P.S.L. 
pał go komplementami, przekra-| skończy się wystąpieniem aru. po 
czającymi zakres zwykłych uprzej| stow z Janem Dąbskim na czele. 
mości dyplomatycznych i podkre- | poczem nic już nie stanie na prze- 
ślającygni znakomitą rolę militarną | szkodzie zawarciu  witosowego 
generała w pamiętnych dniach! paktu. 
sierpniowych 1920 r. Według najnowszych danych, 
Ponowna ofenzywa Chieny spot ziemiańska opozycja w grupie Du- 
kała się znowu z bardzo sympto- banowicza trwa przy swem sta- 


matycznym faktajy. Jest nim zjazd nowisku i jeszcze mocniej je za- 


Cena 500 mrk. 
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znacza, Humbug większości 


nie zdemaskowany. 


Atoli nie wynika stąd, iżby rządi$ 
generała Sikożskiego zyskał skut-|| 
kiem fiaska owej większości pew-l 
niejszą podstawę i wolniejszą rę-| jj 
kę. Tak bynajmniej nie jest. Chje- 
na ze swymi nowymi sojusznika- ||] 


mi nie może wprawdzie utworzyć 
rządu parlamentarnego, ale w da- 
nym razie może łatwo znaleść spo 
sobność do obalenia obecnego 
gabinetu przy pomocy której z 
mniejszości narodowych lub też 
dzięki pierwszej lepszej przypad- 
kowej okoliczności. A już oddaw- 
na szachruje ona i niemal parali- 
żuje gabinet, utrudnia na każdym 
kroku jego działalność, skazuje na 
role odrabiania kavzałków z dnia 
na dzień I uniemożliwia mu wielkie 
zadanie naprawy Rzeczypospoli- 
tej, z którem stanął przed sejmem 
obecny premier. Zresztą Chjena 
nie przyznaje się do klęski I nie 
myśli bynajmniej zaniechać swej 
defenzywy. Prowadzi ja w dal- 
szym ciągu i przygotowuje prze- 
ciw gabinetowi nowe Środki ataku 

W tych warunkach bierna rola 
rządu z każdym tygodniem musi 
pogarszać 1 osłabiać jego pozycię., 
Mniemamy, że już jest czas naj-| 
wyższy, iżby premier Sikorski wy; 
szedł z tei roli, iżby sam podiął; 
inicjatywę wyjaśnienia sytuacji i/ 
w óczach całego kraju złożył brze 
mię odpowiedzialności za dzisie|- 
sze zabagnienie stoszmków na tych 
którzy je wywołali i rozmyślnie 
podtrzymują. Niewątpliwie podob 
nv krok może łatwo doprowadzić 
do formalnego obalenia gabinetu, 
lecz taka ewentualność nie przy- 
niesie chyba ujmy ani premierowi 
ani jego kolegom. Będzie ona w 
każdym razie czemś lepszem od 
marazmu, który mu zagraża w ra- 
zie przedłużania obecnego stanu. 

Premier, który własną inicjaty- 
wą przeprowadził uznanie gramic 
Polski może być wolnym od mało 
stkowej obawy porażki w gloso- 
waniu i ustąpiena. Natomiast nie 
może się zgodzić na obniżenie swej 
wagi gatunkowej, na to, aby wzo- 
rem niektórych swych poprzedni- 
ków tylko „urzędował“, 

3. Mazurski. 


MASZYASTKA 


s gruntowną amzjomością języków 
polskiego i niemieckiego natych- 
miast muajdzie nającie. > 
do firmy R. Bejs 1 Bka, Zielona 
wad sap Ml 


chjeń | iS 
sko-chłopskiej jest już beznadziej- | & 
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za wiersz Nekrologi m 5 PA 
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„Niespodzianka” 
CUKIERKIA—Piotrkowska Nr. 118. 


Dla uprzyjemnienia Sz. Klijenteli i miłego spędzenia czasu 
wprowadza co niedzielę i święta poranek od 12—1 i pół pod 
kierownictwem znakomitego skrzypka p. Szymona Szymszewicza. 
Wieczorem, jak zwykle, koncert od 6—12. 694—1 


Dyrekcje gimnazjów 
Towarzystwa żydowskich szkół średnich 


w Łodzi ei 


zawiadamiają, że wpisy uczniów i uczenic rozpoczęły się we 
wtorek dnia l-go mała b. r, l 


Do podań należy dołączyć metrykę urodzenia. ` 
Zgłoszenia przyjmują 1 informacyj udzielają: 
Kancelarja ` gimn, męsk. przy ul. Magistrackiej 7 
16 


gimn. żeńsk. „ > Piramowicza 7: 


Kupujcie pożyczkę złotą. 
Zjazd Kół młodzieży wiejskiej. 


W niedzielę odbył się w sałi|dził, że częstokroć w dążeniu do 
zw. zawodów. kolejarzy w Łodzi |tego ideału młodzież natrafia na 
zjazd okręgowy kół młodzieży| poważne przeszkody, których 
wiejskiej. Na porządku dziennym | zwalczanie winno być pierwszens 
zjazdu znajdowały się referaty: | zadaniem kół młodzieży celem ue 
„Praca w kołach młodzieży”. „Za-| możliwienia wprowadzenia nofe 
dania organizacyjne”, „Dyskusja | malnej pracy. Mówca wskazał, że 
nad referatami'* oraz cały szereg | ideały te ujawniają się w symbolis 
spraw organizacyjnych między in-|cznym znaku związku młodzieży 
nemi wybór zarządu. Zjazd zaga-| miejskiej który przedstawia tarczę 
ił w obecności 200 delegatów i|otoczoną złosami I otwartą książe 
przedstawicieli całego szeregu in-| ką. W końcu swego przemówienia 
stytucji i.organizacji p. Weronkie- | prelegent wzywał do ścisłego sko- 
wicz, przew -y zarządu o-|ordynowania pracy młodz. wiej* 
krętowezo łódzkiego (pow. tódz-| skiej z młodzieżą robotnicza, ce- 
ki, łaski i brzeziński), który dzię-| lem wytworzenia jednolitego fron- 
kował licznie przybyłym delega-| tu młodego pokolenia w walce o 
tom i powitał zaproszonych gości.| Polskę ludową. i 
Zjazd powitali: pp. Chudobińska| Zadania orzantzacyjne Kó! mlo- 
w imieniu związku młodzieży ro-| dzieży wiejskiej referowat p. Bien; 
botniczej „Sitat, Szusart w imieniu] członek zarządu głównego związ= 
Y.M.CIA., p. Romanawski w imie-| ku. Mówca omówił szczegółowo 
niu związku harcerzy, Poświata| warunki pracy organizacyjnej £ 
w imieniu polskiej organizacii wol-| stwierdził smutny objaw nieopa- 
ności, Samarzewski w imieniu| trznego wprowadzenia do pracy, 
związku młodzieży robotniczej Im.|w kołach zatargów -na tle lokal- 
Słowackiego, oraz Tomczak i Woi| nem. Prelegent wezwał więc mto- 
qlechowski. dzięż do bezwzględnej jedności, ce 

Sprawozdanie z dorocznej dzia- | lem osiągnięcia jaknajwiekszej wy. 
łalności związku, złożył p. Klimek. | dajności pracy. Przyjęto cały sre” 
Z sprawozdania wynikło, że zwią-|reg wniosków organizacyjnych 
zek liczy 29 oddziałów z ogólną | zmierzających do ujednostajnienia 
liczbą 1000 członków. Jako refe-| skoncentrowania i ożywienia pra- 
rent „Praca“ w kołąch młodzieży! cy związkowej. 
wystąpił p. Ochędalski, który wi Po wyborach do zarządu zdazd 
rzeczowym referacie wskazał na zamknięto. i 
cele związku oraz drogi i środki.! Po południu odbyła się w tejże, 
które prowadzą do jąknajdoskona!t sali wieczornica towarzyska, w 
szego zrealizowania powyższych, której wzięli udział delegaci wraz. 
celów. Celem związku powinno | liczni goście. A 
być, zdaniem referenta, wycho-! Na program wieczorniew złoży” 


y 


wanie człowieka-obywatela. Środ lo się przedstawienie amatorskie, 
kiem do zrealizowania tego celu oraz popisy chórowe, pod urmiejęt- 
jest równomierne i wszechstronne nem kierownictwem p. Salskiego:, 
keztalcenie umysłu, charakteru i | 
rozwój fizyczny. Prelegent stwior- 


Ożywiona zabawa przeciąguęła 
się do godz. 12-ej w nocy. 


la i przeciw pakłowi z Ghjeną. 


WARSZAWA, 11 maja. (Telefonem od naszego korespondenta). 
Kolejne numery urzędowych organów P, S. L., „Ludowiec*, organ 
jposła Dąbskiego i „Woła Ludu“, organ posła Witosa. datowane 13 
(maja, odbijają w sobie zastój w sprawie tworzenia t.zw. większości 
A więc w „Ludowcu* znajdujemy artykuł p, Uziębły p. t. „Wytrwaj- 
fmy przy ludowym sztandarze!“ W artykule tym m. in. czytamy: 

„Pisma donoszą wciąż o układach Piasta z Chjeną, mówią o two- 
irzeniu większości w sejmie. o jakimś nowym rządzie, o połączeniu 
(stronnictw polskich. 

Poco to wszystko? Czy my-nie mamy rządu? Czy ten rząd nie 
«wykazuje sprężystości? Czy nie umocnił powagi naszej zagranicą?“ 

Dalej w tym artpkule czytamy: 

„Różne wieści chodzą, bo nikt mic pewnego nie wie, bo pano 
iwłe z prezydjum klubu P, S. L. prowadzą układy i nie uważają za 
lstosowne powiadomić ludności, co ofiarowali Chjenie, a co ofiaro 
l wała tm Chjena. 

Organ posła Witosa „Woła Ludu* w dalszym ciągu zdjmuje się 
Kioryfikacją posła Witosa. A włęc w artykule wstępnym pisze: 

„Nasz prezes Wincenty Witos przejdzie do historji“, a o kilka 
kartek dalej taka notatka: „Przeciwnicy powołania rządu parlamen- 
tarnego głoszą oszczerstwo, że ludowcy dlatego chcą nowego gabt 
hettu, gdyż pragną wywozić nięrqgac.z kraju. W sprawie tej ukaże 
Isle w „Woli Ludu“ artykuł prezesa Wincentego Witosa“. 

Dodać należy, że artykuł wstępry, który wyżej zacytowałś 


lmy, jest zatytułowany: „Czuwające sumienie', 
+ . + 


s 


, Posłowie Witos i Kiernik zawfadomili, że przyjazd swój opó- 
Enit i powrócą dopiero w niedzelę z Krakowa do Warszawy. 


Q==——=— 


Marszałek Foch w Krakowie 


f KRAKÓW, 11 maja. W dniu dzi-|p. Włodzimierz Tetmajer powitał 
iposrym w południe marszałek | go w imieniu wsi polskiej. 


był podejmowany śniada-| Ćwiczenia wojskowe i defilada 
em przez wojewodę Gałeckiego, 

które miało przebieg bardzo ser- 

Kieczny I podniosły. 


Po śniadaniu marszałek wraz ze 
wita udał się na ćwiczenia wol- 


Hrodze ludność wiejska przyimo- 


zyskały sobie poklask i uznanie 
marszałka. 

O godz. 19 marszałek powrócił 
do Krakowa, gdzie odbył się obiad 
na lego cześć w kasynie oficer- 
sklem, a następnie raut w sałonach 
gen. Szeptyckiego. 


kroje w okolice Pasternika. Po 


ała marszałka chlebem I solą, a 
pm 


Po zerwaniu polsto-qdańskich rokowań. 


(Sprawozdanie senetora Jewelowskiego. — Wykrętne 
motywy prasy niemieckiej. 


„ GDAŃSK, 11 mała. (Pat). Na! GDAŃSK, 11 maja. (Pat). Oma- 
jdzisiejszem posiedzeniu sejmu |wiając przyczyhy zerwania roko- 
ikdańskiego, senator Jewelowsky, wań polsko-gdańskich t. j, fakt za- 
‘zdawał sprawę z rokowań polsko- jjęcia gmachu, przeznaczonego na 

dańskich, które w ubiegłą środę polską akademię handlową w 


ostały w Warszawie odłożone. — 

enator Jewelowsky stwierdził, 

e w kilku sprawach, osiągnięto 
porozumienie, a w innych osią- 
"gniecie porozumienia było bardzo 
„bliskie. Natomiast, jeżeli chodzi o 
„żądania Polski co do jei praw 
wwspółdecydowania -w kwestiach, 
dotyczących gdańskich urzędni- 
ków celnych, to delegacja gdańska 
ze względów zasadniczych zgod- 
nie musiała się sprzeciwić tvm ża- 
daniom, sprzecznym jej zdaniem 
z konwencją paryską, jak również 
ustawą dyscyplinarną urzędników 
gdańskich. 


Gdańsku przez gdański urząd mie- 
szkaniowy, tutejsza prasa niemlec 
ka twierdzi, że założenie takiej 
akademii w Gdańsku jest zupełnie 
zbyteczne, ponieważ istniejące 
przy politech. gdańskiej kursy han 
dlowe, są dła Gdańska wystarcza- 
iące. Jeżeli zaś Polska uważa taką 
akademię za potrzebrią. to winna 
otworzyć ją w jakiemś polskiem 
mieście. Prasa niemiecka zazna- 
cza przytem, że gdański urząd 
mieszkaniowy zajmując powyższy 
budynek, postąpił zupełne praw* 
nie. 


x 


Poseł Łuckiewicz uciekł? 


LWÓW, 11 maja. (Telegram własny „Głosu Polskiego“). Pismo 
ukraińskie „Dzwin* podaje sensacyjną, ale niesprawdzoną dotych- 
czas wiadomość że wydany sądom poseł ukraiński Marko Łuckie- 
wicz uciekł jakoby do Rosji sowieckiej. 


KONFERENCJA PRASOWA. 


WARSZAWA. 11 maja. (BAT) 
Prezes rady ministrów Władysł. 
Sikorski zwołał na dzień 15 b. m. 
konferencje prasową. która odbę- 
dzie się w gmachu rady ministrów. 
Konferencia ma na celu porozumie 
nie się rządu z reprezentantami 
arasy Rzplitej w sprawach infor- 
macvinych i wydawniczych. Obra 


słowa w Bielsku zwróciły sle do 
ministerstwa przemysł 4 handlu, 


oraz do ministerstwa spraw zagra 
nicznych z wnioskiem poczynienia 


j odpowiednich kroków celem pod- 


dania rewizji umowy handlowej 
polsko-francuskiej. 


MNOŻNIK GRUNTOWY. 
WARSZAWA, 11 maja, (AW). 


dv rozpozna się o. godzinie 11 ra- | Na dzisiejszem posiedzeniu komisji 
no zebraniem ogólnem. które otwo | skarbowej obalono przyjęty w dru 


tr7y prezes rady ministrów. 


O REWIZJE UMOWY HANDLO- 
WEJ Z FRANCJA. 


WARSZAWA, 
Srerez organizacii spoleczno-z0- 
spodarczych, a między innemi izba 


handlowo-przemyslowa w Krako- | 


giem czytaniu maksymalny mmo- 


Żnik progresywny przy podatku 
gruntowym. Ustalono go na 120 
procent. 


Przyjęto również poprawkę DO- 


11 maia. (AW). | sta Diamanda. według której mali 


rolnicy, opłacaiacy do 50.000 poda 
tku gruntowego, płacić beda tylka 
polowę podatku, a mianowicie ra- 


wie. oraz izba handlowo-przemy- tte jesienną. 


OŁOS POLSKI 


s 
: 


. 
! 


Wczorajszy dzień Prasy war- 
szawskief przeszedł pod znakiem 
Marsa. Wołowniczość tę, aczkol- 
wiek nieszkodliwą, jedynie papie- 
rowo farbianą, załnicjował staru- 
szek „Kurjer Warszawski” artyku 
łem „Jak wojna, to woma". Niesfor 
ny Gdańsk idąc za głosem Berlina 
postępkiem nietylko  nierozsą- 
dnym, ale f wysoce niekultural- 
mym, doprowadził do zerwania 
konferencji w Warszawie, a kpiąc 
sobie ze wszystkiego co polskie 
lub z Polski pochodzi, dał do zro- 
zumieria, że i konferencja war- 
szawska nie wiele go obchodzi, — 
Stąd też I papierowa wojna. 

„Nie pragniemy też nikogo zastraszać. 
Akcentujemy jedynie fakt naturalnych 
dążności polskich, których nikt (| nic 
zmienić nie zdoła. A spodziewamy się 
przytem, że ich ta właśnie naturalność I 
żywotność będzie oceniona w świecie 
wtedy, gdy Polska, jak to zapowiedział 
p. komisarz generalny Rzeczypospolitej 
polskiej w swem oświadczeniu £ dniu 4 
b. m, wystąpi z żądaniem rewizji poło- 
żenia prawnego terytorjum gdańskiego, 
w razie, jeżell jego istnienie nietylko nie 
przyczyni się do spełnienia powierzo- 
nych mu zadań, ale spelnienie tych źą- 
dań uniemożliwi”. 


„Kurjer Poranny“ niemniej sta- 
mowczo przeciwstawia się poczy- 
naniom gdańszczan, a wentyłując 
sprawę na połowie kolumny kof- 
czy: i 

„Nie widzimy zupełnie powodu, dia 
którego naprzykład senat gdański nie 
miałby być wezwany w formie najo- 
strzejszego ultimatum do bezzwłoczne- 
! po którym władze polskie musiałyby te- 
| go opróżnienia dokonać własną siłą, do- 
j statecznie mocną, aby zapobiec wszel- 


kim w tym kierunku przeszkodom, — 


go opróżnienia gmachu akademii ban- 
dlowej w ściśle określonym terminie, 


Z protestów p. Pluclńskiego przed wyso 
kim komisarzem lizi, Gdańsk się śmie- 
j> Musimy.. wyperswadować Qdańsko- 
wi ten śmiech. Polska śmiać się z siebie 
nie pozwoli”, 


Polityk „Qazety Porannef* po- 
chwalił (słuchajcie! słuchajcie!) 
po raz pierwszy rząd, za gest bę- 
dący odpowiedzią na czyn sfer 
rządzących gdańskich, I woła w 
zapale: 

„Czas nareszcie z tem skończyć, — 
Czas nareszcie, by Rzeczpospolita Pol- 
ska przemówiła do Qdańska twardym ję 
zykiem „laki przysługuje władcy w sto- 
sunku do krnąbrnie buntującego się pod- 
władrego", 


Kolega szanowego autora, zna- 
ny nam St. Pieńkowski, walczy w 
tym samym numerze aż na „Dwa 
fronty“. Ten frontowiec ma za- 
wsze i wszędzie jednego rumaka. 
którego dosłada codziennie, to: 
Iżenie żydów. Zaczął więc cykl 
wykładów „głównej rady wojen- 
nej“, i.. będzie oblicza? wiersze. 

„Zm*. z „Kurjera Polskiego“ 
dał „Sygnał do alarmu", ale teren 
walki przeniósł hen poza Polske, 
jak to zresztą czyni zasadniczo, 
Sa razem, poza Karpaty, do We- 

er, 

Nawet antilicosus „Robotnik“ 
„walczy“, ale ten tylko ze „Zło- 
temi myślami, a czynami Chieny* 
— jednak walczy. 

Nie pękają bomby, nie terkoze 
karabin maszynowy, nie grają ar- 
maty, nie grzechoczą karabinki, 
a wojna trwa wśród szelestu pa- 
pieru, szczękania nożyc dzienni- 
karskich i skrzypienia stalówek. 

„Bellim non sangulnicum !* 


(t). 


Pakarz (rka 


potrzebny 


do fabryki wyrobów bawełnianych. 
Zgłaszać się codziennie: 10—12 
i od 4 do 6. Piotrkowska Nr. 104, 
fabryka: Kacewicz i S-ka. 5493 


BUSK. 
Dr. M. PELC 


ordynuje od 15 maja 
wilik „Angielska“, 198—4 


Dr. med. 
Gustaw Raciąże 


GdańsNa 98, tel. 20-35. 
Przyjmuje od g. 4 do 5-ej. 


55t, 


+ Mr. 128 


Przegląd prasy. | W poszukiwaniu porozumienia 


Anglja I Włochy za dalszemi pertraktacjami 


LONDYN, 11 maja. (Tel. wł. 
„Głosu Polskiego“). Angielska od- 
powiedź na note niemiecką zosta- 
nie doręczona w Berlinie jutro. — 
Nota ta, zostanie dzisiaj podana do 
wiadomości w Rzymie i Paryżu. 


RZYM, 11 mała. (Tel. wł. „Gło- 
su Polskiego"), Rząd włoski da na 
notę niemiecką osobną odpowiedź. 
Nota ta ma być dzisiaj wieczorem 
wysłana do Berlina. Zaznacza ona, 
że propozycie tiemiecki2 są nie- 
dostateczne, ale przyrzeka, że 
Włochy poczynią wszystko, ażeby 


utorować droge do dalszych pere 
traktacji. Zasadniczo jest odpo- 
wiedź rządu włosklego podobna 
do odpowiedzi rządu angielskiego. 


BERLIN, 11 maja. (Tel. wł. „Gł. 
Polsk.'). Kanclerz Rzeszy dr. Cu- 
no, który miał wygłosić dzisiaf 
dłuższe przemówienie, odnoszące 
słę do odpowiedzi rządu francu- 
skiego, odroczył mowę swą do 
przyszłego tygodnia. chcąc odcze- 
kać, co przyniesie odpowiedź wło- . 
ska i angielska. 


j= 


Polityka JĄ TY 


© 


w oświetleniu Polncaró'go. 


Vischy, 11 maja. (PAT). Połnca- |ści francuskiej, zniekształca zarzą 


re przemawiając na bankiecie by- 
tych uczestników wojny, przypo- 


dzenta, ażeby wywołać interwen- 
cię zagranicy, wreszcie prowoku- 


mniał rozmyślne uchybienia ze'je wypadki na terenie zagłębia. — 


strony Niemiec, zaznaczając, że 
są ome spowodowane "wzięciem 
zastawów na terenie zagłębia 
Ruhry. 

Premjer podkreśli! bezowoc- 
ność wysiłków rządu Rzeszy, któ 
ry szafuje złotem Relchsbanku, 
wydaje lekkomyślnie dewizy dla 
utrzymania sztucznego kursu mar 
ki w celu wyczerpania cierpliwo- 


Poincare wykazał, że propozycie 
rządu Rzeszy zmłerzają jedynie 
do zdezawuowania traktatu, uwot 
nienia się od spełnienia przyjętych 
zobowiązań I 1micestwien. zwycie 
stwa sojuszników, a zarazem do 
zrealizowania przez niemców w 
najbliższym czasie rewanżu eko- 
nomicznego i wojskowego. 


mmm JAA 


Konflikt angielsko-sowiecki. 
O konfiskatę łodzi rybackich. 
LONDYN, 11 maja. (AW). —|tarnych utrzymują, że wyłazd ro- 


| W związku z notą Litwinowa. an- 
gielska Labour Party wystosowa- 
ła do sowietów telegram, wzywa- 
lacy. aby sowiety nlo macity wido 
ków rokowań anglelsko-rosyiskich 
przez nowe gwalty. 


LONDYN, 11 maja. (Tel. wł. 
„Głosu Polskiego"). Według do- 
niesień z Helsingforsu ma rząd bol 
szewicki odpowiedzieć na notę an- 
gielską jeszcze w ciągu bieżącego 
tygodnia. Rząd rosyjski zaprzecza 
wszęlkim oskarżeniom o antyan- 
glelską propagandę 1 proponuje, 
ażeby sprawę konfiskaty łodzi ry- 
backich przedłożyć specjalnemu 
sądowi rozjemczemu. Odpowiedź 
rosyjska ma być utrzymana w to- 
nie odmownym na ultimatum po- 
stawione przez Anglię i upływają- 
ce dnia 17 maja, 

W angielskich kołach parlamen- 


ZE 


syjskiej handlowej delegacji z Lon 
dynu stał się nieunikniony. 


LONDYN, 11 mała. (Tel. w!. 
„Głosu Polskiego"). Z powodu 
wysłania do rządu bolszewickiego 
noty ma być ogłoszona biała księ- 
ga angielska, w której powiedzia- 
no m. in., że przedstawiciel Anglii 
w Moskwie otrzymał rozkaz, aże- 
by po upływie 10 dni opuścił Mo- 
skwę, o ile Rosja nie da zadawa« 
lającej odpowiedz! na postawione 
przez rząd angielski żądania. 


LONDYN, 11 maja. (PAT). — 
W izbie gmin oświadczył Mac 
Neuill, że angielski agent w Mo- 
skwie otrzymał polecenie wezwa 
nia rządu sowieckiego do natych- 
miastowego zwrócenia statku ry- 
backiego „Lord Astor", zatrzyma- 
nego 7 maja na morzu Białem. 


Konferencja lozańska. 


LOZANNA, 11 maja. (PAT). — 

Na dzisiejszem posiedzeniu ko- 
mitetu politycznego, pod przewo- 
dnictwem Rumbolda, nie uczynio- 
no żadnej aluzji do zamachu na 
Worowsklego. Propozycje sojusz- 
ników, zmierzalące do ewentualne 
go dopuszczenia Polski, Belgil, 
Czechosłowaci! 1 Portugali! do 
współpracy nad klanzułami ekono- 
micznemi traktatu pokojowego 
spotkały się z opozycją ze strony 
delegacji tureckiej. Następnie kon- 
ferencia zajęła się żądaniem dele- 
gacji tureckiej zapewnienia ochro- 
ny mniejszości muzułmańskiej w 
Jugosławii ł Grecji, oraz interpre- 
tacji traktatu o mniejszościach, 


przeciw którym występowali 
przedstawiciele Anglji, Serbi f 
Grecji. 


LOZANNA, 11 maja. (AW). — 
Wobec tego, że wszyscy sprzymie 
rzeni wypowiedzieli silę energicz- 
nie przeciwko projektowi tureckie 
mu, aby kupony długu tureckiego 
były spłacane we frankach papie- 
rowych, należy przypuszczać. Że 
Ismet basza nie będzie obstawał 
przy swym proiekcie. 

Do rozstrzygniecia pozostały le 
szcze 3 sporne zagadnienia, a mia- 
nowicie: sprawa koncesji, sprawa 
sądownictwa dla cudzoziemców i 


kwestia Castellorizo, 
O nr 


Napad na Caillaux. 


PARYŻ, 11 maja. (Telegr. wł. 
„Głosu Polskiego“). „Petit Pari- 
sien“ donos z Tuluzy, że wczorai 
po południu francuski adwokat Ele 
lot napadł na ex-premiera Caillaux 
— znajdującego sie w towarzy- 


Łotwa przeciwko 


RYGA, 9 maja. (PAT). Jedno z 
pism tutejszych zamieszcza arty- 
| kuł, w którym stara się otworzyć 
oczy społeczeństwa łotewskiego 
Ina wytwarzające się odosobnienie 


| małych państw bałtyckich. wsku-, 


tek tego. że państwa te nie zadwar- 
ły zwiazku bałtyckiego. nie zbliży 
ły się do Polski. która ostatecznie 


stwie czterech przyjaciół. Caillaux 
otrzymał kilka ciężkich uderzeń w 
głowę i lewe ramię. Również i 
,dwaj towarzysze Caillaux zostali 
| rarmi. Ex-premier padł bez zmy- 
"słów zemdlony na chodnik. 


polityce litewskiej. 


wejść może w skład małej ententy. 
Artykuł zawiera ostre uwagi pod 
adresem Litwy i wskazujegna to. 
że polityka Litwy posuwa się w 
‘kierunku przeciwnym interesom 
państw bałtyckich, Polityka ta jest 
równocześnie. samobójcza dla sa- 


mej Litwy. 
" 


3 


GŁUS FULO n 1: 


zasírzeleniu Wor 


owskiego, 


BERLIN, ll maja (Tel. wł. „Głosu Polskiego“). Z Lozanny donoszą, że pierwsze wiadomości, jakoby zabójca 
Worowskiego należał do t. zw. szwajcarskiej organizacji faszystowskiej, która w osżatnich dniach kilkakrotnie zwras 
cała się z rrożźkzmi do Worowskiego, nie odpowiadają prawdzie. 

Według ostatnich informacji zbrodnia dokonana została na tle zemsty osobistej. Sprawca zabójstwa w trak= 
cie pierwszego przesłuchania, dokonanego tuż po aresztowaniu, złożył obszerne zeznanie, z którego wynika, że pol- 
czas wojny brał on udział jako oficer rosyjski w wyprawie przeciwko Niemcom. Należał on zawsze do przeciwni- 


ków rządu kofszewickiego, który był sprawcą wielu morderstw i prześladowań jego najbliższych przyjaolół i krew= 


nych. Od czasu, gdy bolszewicy zamordowali jego ojca i stryja, 


zabió Vorowskiego. 


Sprawca zakójstwa nazywa się 
Śzwajcarji i na tej podstawie uzyskał on obywatelstwo szwaj 


Przebieg zamachu. 


Conradi zachował imponujący spokój. 


LOZANNA, 11 maja. (Tel. wł.| W chwilę potem wstał on ł wy- 
„Głosu Polskiego“). — W tutef-| szedł na chwilę do przyległego 
szych sferach urzędowych kładą pokoju, poczem wrócił z gazetą 
wielki nacisk na zeznania Conra- w ręku I ustad? już przy drugim 
diego, oraz na ustalony już przez stoliku, nieco bliżej stołu, 
wdrożone śledztwo fakt, że Con- którym siedział Worowski, 
Zachowanie lego nie wzbudza- 
towskiej organizacji, jak to do-|ło najmniejszych podejrzeń. 
Kolację jadł zupełnie spokojnie. 
Po jedzeniu wypił kieliszek wt- 
Delegat bolszewicki, wysłany |na ł dwa kieliszki likieru, poczem 
nagle wyciągnął rewolwer į dał 
siedem po sobie następujących 
graża życiu, przesłuchany w szpi|strzałów, z których dwa ugodziły 
śmiertelnie Worowskiego, a dwa 
Diwilkowskiego, 
ze śmiercią Jeden z następnych 
strzałów zranił Ahrensa. 

Po dokonaniu zabójstwa spraw 
ca zamachu nie uciekał, lecz po- 
czekał na przyjście wezwanej po- 
licji i udał się dobrowolnie na od- 
Diwiłkowskin i z Ahrensem. —|l wach. 


radi nie należy do żadnej faszys-| 


wodziły w pierwszej chwiłł nie- 
które pisma. 


do pomocy Worowskiemu z Ber- 
lina, Ahrens, którego rana nie za- 


talu przez sędziego śledczego zło 
żył przeszło godzłnn zeznanie, z 
którego wynika, że sprawca za- 
machu przybył do restauracji ho- 
telu „Cecil“ krótko po godz. 9-ej 
wieczorem i zasiadł w pobliżu 
stolika, przy którym siedział Wo- 
rowski ze swym sekretarzem, 


Wrażenie w prasie francuskiej. 
„Matin“ usprawiedliwia zamach. 
PARYŻ, 11 maja. (Tel. własny! zdołano 


„Głosu Polskiego"). Prasa fran- 


który walczy 


jednego z bolszewików 


Bolszewicy oskarżają 


Szwajcarję, Angiję i sekretarjat konferencji. 


BERLIN, 11 maja. (Telegr. wł. 
„Głosu Polskiego"). Rosyjskie po- 
selstwo na znak żałoby po zamor- 
dowaniu Worowskiego wywiesiło 
czerwoną flagę, spuszczoną do po- 
łowy masztu. 


Dzisiaj przybył do Berlina Ka- 
rol Radek i udzielił przedstawiciel 
stwu prasy wywiadu na tle doko- 
nanego morderstwa. Radek O- 
świadczył, że morderstwo to jest 
następstwem polityki angielskiej. 


Jest winą Anglii że nie dopuści- 
ła do przyjazdu kurierów rosyi- 
skich do Lozanny, a lord Curzon 
przeciwstawia polityce nugodowej 
nową politykę przeciwko Rosii, łą 
cząc ją z polityką anty-niemfecką. 


PARYŻ, 11 maja. (Tel. wł. „Gł. 
Polsk.*). Rząd bolszewicki wysłał 
do rządu szwajcarskiego energicz 
ny protest, w którym oskarża 
rząd szwajcarski, iż on jest ponie- 
kąd winien zabójstwa, gdyż nie 


„|poczynił żadnych zarządzeń, ma- 


jących na celu ochronę życia 
przedstawicieli bolszewików w 
Lozannie. Bolszewicy oskarżają 
ponadto sekretarjat konferencji, 
który utrudniał w wysokim stop- 
niu pobyt delegacii rosyjskiej w 
Lozannie. 


LONDYN, 11 maja. (Tel. wł. 
„Gł. Polsk.*). Z Moskwy donoszą, 
że wiadomość o zamordowaniu 
Worowskieczo wywołała wielkie 
przygnębienie i konsternację w ko 


łach rządowych. 


Karachan, zastępca komisarza 
dla spraw zagranicznych oświad- 
czył amerykańskiemu korespon- 
dentowi, że nie sprawca zabójstwa 
jest winien przelania krwi, lecz 
narody, które w ostatnich czasach 
metodycznie szerzą nienawiść ku 
Rosji. Morderstwa dokonano — 
mówił Karachan — w czasach nie- 
nawistnych nastrojów. wywoła- 
nych wojenną notą lorda Curzona 
oraz równoznaczną wojenną wi- 
zytą marszałka Focha w Polsce. 

Lord Curzon jest winien głów- 
nie temu, że Worowskiego nie do- 
puszczono do obrad w Lozannie. 

Wielką rolę w tej nienawistnej 
akcji odgrywa angielska misja 
wojskowa, która objeżdża obecnie 
miasta rumuńskie. 

Worowski należał do. nalzdol- 
niejszych urzędników  bolszewic- 
kich, był polakism z pochodzenia. 
Odznaczył się już w czasie rewo- 
lucyjnej akcji. W roku 1896, pod- 
czas koronacji cara został ort wy- 
dalony z Moskwy i był iednym 
z pierwszycii współpracowników 
Lenina. . i 


zaprzysiązł on zemstę i szukał snosokności, ażeby 


zabić jednego z dygnitarzy bolszewickich, Właściwie nosił się on z zamiarem zabicia Cziczerina albo Litwinowa. 


Gdy jednak zapadła definitywna decyzja, że an) jeden, ani drugi w konferencji uczestniczyć nie będą, postanowił 


Alexsander Conradi i urodził się w Petersburgu. Rodzice jego pochodzili ze 
jcarskie. Ostatnio był on apłekarzem w Lozannie. 


„ŻYWA CERKIEW“ U PATR, 
TICHONA. 


MOSKWA, 11 maja: (PAT). — 
„Prawda donosi, że 7 maja do 
przewodniczącego najwyższego 
sądu Gałkina zgłosiła się delega<' 
cja wszechrosyjskiego soboru ko~ 
ścielnezo z metropolitą Piotrentj 
na czele z prośbą o widzenie się s 
pozostałącym w więzieniu b. pa- 
triarchą Tichonem celem wręcze= 
niu mu decyzji soboru kościelne- 
go. Po otrzymaniu przychyfnej od 
powiedzi dnia 8 maja, wymienio« 
na deleracja odwiedziła b. patriar= 
chę Tichona 1 odczytała wspo- 
mnianą decyzje soboru kościełne= 
mo. Były patrjarcha podpisał się 
na akcie. 


SKUTKI NAPADU BANDYCKIE- 
GO NA POCIAG KOŁO SZAN- 
TUNGU. | 


LONDYN, 9 maja. (PAT). Biura 
Reutera donosi z Pekinu: Posło< 
wie angielski, francuski, amerykafł 
ski. włoski zawiadąmili wczoraj 
rząd chiński, że Chiny muszą po< 
nieść odpowiedzialność za napad 
bandycki na pociąg kurjerski koto 
Szantung. 


WASZYNGTON, 9 mała. (PATĂ 
Z Pekinu donoszą, że rząd chińs 
zgodził się na wypłacenie haraczi£ 
żądanego przez bandytów za u< 
wolnienie cudzoziemców.” wzię+ 
tych do niewoli w czasie napadu 


„Petit Parisien* powłada, że na pociąg kurjerski w okolicyf 


cuska nie potępia w zbyt ostrym é 4 ° . : 
Conradi pozostawił w hotelu list! Niemcy oskarżają Szwajcarię. |Szantmzu. 


tonie dokonanego zabójstwa 1 


znajduje dla sprawcy zamachu po) na czterech stromicach, w którym BERLIN, 11 maj k 
. , ja. (AW). — rzuty I oskarżenia, czyniąc Szwai- | MIEDZYNARODOWA KONFE- | 

niekąd wytłomaczenie t usprawie| powiada, że pragnął pomścić za-|Echo zamordowania Worowskie- (caria, między innymi zarznt, że za- | RENCJA WANDŁONWA W PRA- 
dliwienie, mordowanych przez  bolszewi-i go nie jest w prasie niemieckiej ie niechała wszelkich Środków. gwa- | 
* Fków ojca i stryja. dnolite, lecz naogół daje sie scha- rantującvch bezpieczeństwo So- PRAGA, 9 maja. (PA). Stu delex 


NSE rakteryzować w ten sposób, że wieckłeso dyplomaty. 
„Matłn* powfada, że skoro się; Cała prasa francuska stwierdza Orasa rzadzacych dziś w -Niem-i Do'rzedu tych organów prasy |Zatów. w tem 25 deputowanych, 


zważy, tle to zbrodni popełni | jednogłośnie, że zabójstwo nie| czech sfer polecałac zbliżenie so- zalicza sie także sociafistyczny | zgłosiło swój udzial w międzyna= 
bolszewicy i fle nienawiści ściąg, stoi absolutnie w żadnej łącznoś-| wiecko-niemieckie, wskazułe na „Vorwaerts”, Natomiast prasa pra | rodowej konferencii handlowej wę 
nęlt na siebie, to nte można dzi-ich z przygotowywaną _ przez| faszystów, łako na głównych mor- wicowa zachowuje milczenie, 0- | Pradze. Anglft będzie reprezento- 
włć- się, że jeden z bolszewikówiszwajcarskich faszystów akcją,|ferców 1 lednocześnie podnosi, zraniczałac sie do podawania infor | „a przez 24 delegatów, Francjał 


został zamordowany. Dziwić stę! skierowaną przectwko bolszewi- racz ; x Sir j > i Wi Í 
: i n y T ochy przez 15, a Japonia przez 
można tylko, że do piero t 4 7 + ię ap tezwykle ostre, ak na strone bez rosyjskich. 


pośrednio nie zainteresowaną, za- | czterech. 


Ameryka nie zredukuje swych należności,| "©" wroszeom  " | Podziękowanie. 


: AA SKWE 1 WARSZAWA, 11 maja. (Pat). dei tezy z rj Proto ea Pa- 
LONDYN, 11 mala. (AW). „Mor- |dania ofiar wolny. rząd Stanów! I, 11 maja. : on Pan prezes rady ministrów gen "ie prezesie, wyrazić jej mą 
ning Post“ donosi z j alensi > yeaah będzie stę widział ej aan e Wiec ITA. Sikorski otrzyma! pod datą 9 b.m| wdzięczność, oraz a > + 
że nle wydaje się prawdopodo- |zmuszony do wywarcia większe- sta nagrode uzyskał polak, putko- , 1astepuiący list: pewnienie wysokłego Koja =p 
bnem, aby Stany Zjednoczone zgo {zo nacisku na sprzymierzonych, |wn!k Zachorski, pierwszą nagro-; _ „Panie Prezesie! t mych szczerych dla Pana uczu 
dzity się na redukcję długów. wy- faby spłaciłi swe długi. fde uzyskał belgiiczyk, trzecią Opuszczając Warszawę, prag- Podpisany (—) Foch“. 


suwana w nocte francuskfej do Nie] Politycy amerykańscy zamyśla | jne wyrazić Panu ńajwyższe po-| ` 
miec. ja już także o możliwości zwróce- POŻAR W KOBLENCJI. OPERAE A ROZOWE Potrzebny 


Kongres zamierza zarezerwo- | nia się o spłatę długów do państw pewniono wzorowy porządek wilokal o 2-ch—3-ch pokojach 
wać spłaty długu angielskiego na mnieiszych, jak np. Czechosłowa- sk JE a> czasie mego pobytu, Takt i spraw na parierte Inb piętrze, przy iler 
3 i "Z Z , w okolicach © 
podstawie rent inwalidzkich. Wo- leja, : zniszczył tam składy na dworcu | OŚĆ jaką okazała policja pań- to Głionej, Wiadomość: ul. Piotrkow= 
bec tego, że wzrastają obecnie żą kolejowym. stwowa, były pod każdym wzęlę-|ska X 71, kanrslarja rejenta. 674-2 


ES TOWA spp || — 


o a a, gae amea = sa eem s ia a a a m 


8-KL Gimnazjum Żeńskie Bernsztejnowej Młody czławiak MIESZKANIA o, Br. mod. |. Br. SEWERYA 


s „8 H . j przenlesiony %0-f; z długoletnią praktyką s 7 j & 
L. Sofowiejczyk- Magalifowej Pensjonat ze Uni asss; stonne balara Lua, Z. BETĘ SUN OE 


willa „Irena, BR i 
w Łodzi, Wschodnia 62 okolicy Górnego Rynku | i wewnęłrzno. 


Otwarcie 15-go maja. 5%]! tkaetwie poszukuje za poszukuję od zaraz. Po- Aktszerja l chor. koblece jaat 
Na zasadzie rozporządzenia Kuratorjom egza= $$$ | czę: ngia „ Zgłoszenia pod Sadalóy Gia wykluczeni. dzielna 8 ordynuje w Pabianicach 
I g AA A Pa jin E sę l DRZE „Unus* do Adm, „Głosu| og $ a przy ul, św. Rocha 5, 
= ocz się 07300008 przed wakacjami r y Polskiego” esr—e ód Ae [e gdyni Przyjmuje od 4—5 PPN W e- 4U. Z. 10.11M -9923 
m, czerwoa b r. , i it „P.L*  595— Pa A 
hary i „a aioje w koeaojesji gimnaz- Wdowa oaindik POKOJU se RAE. za ryz "TR i UP. wej. 
fenka alk oinnia do Klary dame) mask ca adne mierzkamią, rk przy zęde © ano- M. KALECKI rW, tagunowski 
P b h m gnie wejść w korespon |dziennem u lem, cz 2 2% | KW LAUNTWS F U | cz 
è í -o kla- dencję ze starszym męż.|jewęnt. bez  potawkaje ud. polit. Gdańskiej 3 
otrzebny € ie ieC© 230.5 pd op oeie d aka p 0 EPL CY: Chorabv skórne Cegielniana 42. 
y sowem wy- czyzną w celu matryej dody człowiek (kawaler) udziela lekcji z matema- e ye Choroby skórne, wene=, 


kształceniem do biura. Z ofertami piśmienzemi moniealnym. Ożerty imien-|na przeciąg kilku mięgię- tyki i Uzyki. Zastać 
zgłosić się na ul. Sienkiewicza X 50, m 15. ne z dokładnym adresem|cy. Łask. n eres do poseskuje manicurrysiki można: (cecieluiena 61,|Pravjmuje od 12—2 pp ] 

ł ierwszeństwo dla chłopców, którzy już w kan- enb „Probleme“ do Adm,jsu Polsk“. pod „Śtar”.|! tryzferii. Üh Plotekow-|(u pstwu Arun- + -4.) toż Só * nd that > > 
torach pracowali, £52—1, „Ułłosu Polskiego* 64-1 682—2 ska 108,57 656-3 675—1iSdańwin (Błuza) 42. |ygdzłolna pocrwutsia, 161—2. 


ryczas | moczepłelewe. 


4 . GŁOS POLSKI 
TE ZR E y aas E rea POZZO AA IEC IZ A 
Przed wyborami do rady| Dzisiejsza pogoda. 
= ia 8 L- Komunikat państw ty 
miejskiej. G a rojake a a E 


tutu mhatonrotarteznego, 
W, dniu jutrzejszym Łódź ma wybrać nowe Przedstawicielstwo! gun g-teteszym: 
komunalne Sądząc z przebiegu prac kończącej swą kadencję starej| Chmurno, przelotne deszcze, mielsca- 
rady miejskiej stwierdzić należy, Że jeśli nie stała ona na wysokości|mi wypozodzenie się, cieplej, wiatry za 
zadania, to głównie dlatego, że w skład jej wchodził zbyt nikły pro-|chodn!". 
cent inteligencji, wyrobionej społecznie i umiejącej ogarnąć szerokie 
horyzonty gospodarki wielkiego środowiska przemysłowego. Ten|O realizacje przymusu szkolnego 
brak może być usunięty, jeżeli przy obecnych wyborach obywatele w powiecie. 
naszego miasta zwrócą swe oczy przedewszystkiem na ludzi, a nie i po „akcji Sysowej A pasione 
amy, które, choćby najlepsze | najszczegółowsze, pozosta-ļ'90ZKim zostało powołane 4000s 
o a ESY tą y małeg KO: ia z pośród nauczycielstwa. Nauczy- 
ia zazwyczaj teorją. — 


Wychodząc z założenia, że przedstawicielstwo Łodzi musi wła- SAWA ap e apl 
Śnie posiadać w swem gronie jaknajwiększą ilość nietylko szczerychļ| zostanie w miarę możności przer- 
demokratów, czułych na potrzeby szerokich mas pracowniczych.| waną. (bip). 

ale jednocześnie ludzi światłych, obznajmionych z całokształtem go- 

spodarki komunalnej, trzeba stwierdzić, że wśród wysuniętych kan-| W aiin O Ei do rady 
dydatów na pierwsze miejsce wysuwają się: m el. 


Dr. Kopciński, czołowy kandydat listy nr. 2 i dr. Mierzyński TĄ b 
z listy mr. 13. 5 > 


| | borczej. Wszystkie organizacje u- 
Dotychczasowa dzłałalność tych ludzi b ich śwłatopoglądy sta-|rządzają w dniu dzisiejszym cały 

nowią dostateczną gwarancję, że potrafią oni racjonalnie poprowa- |Szereg wieców. P.P.S. urządza o 

dzić gospodarkę miejską, broniąc w sposób rozumny i przekonywu-: godz: 5 popol. wiece na wszyst- 

A A GL x kich placach łódzkich oraz na Wie 

jący słusznych interesów zarówno robotnika, jak urzędnika i pracu- ; dzewie. (bip) 

iacego inteligenta. 


| Między tnnerni centralny zwią- 
Krwawy wiec przedwyborczy. 


+ zek kupców į przemysłowców wo 
8 osób poranionych nożami, 


„jewództwa łódzkiego (Piotrkow- 
iska 10) urządza dziś o godzinie 8 

f wecz w sali angielskiej wiec przed 

„wyborczy. Przemawiać będą; se- 

nator Truskier, poseł Wiślicki į in- 

W dniu wczorajszym miała znowu miejsce krwawa awantura|żynier M. Zajdeman. oraz kandy- 
na jednym z wieców przedwyborczych. daci do rady miejskiej, 

Wiec ten zwołała do sali filharmonii Narodowa Partia Robotni-| Z powiatowej rady szkolnej. 
cza. Po otwarciu wiecu zaproponowano na przewodniczącego człon-| Celem ożywienia pracy poza- 
ka partil, która wiec zorganizowała, szkolnej w powiecie łódzkim rada 

Zwolennicy P. P. $., znajdujący się na sali w większości, zą-|SZkolna przystąpi do organizacji 
proponował, by przewodnictwo oddać p. Łatkowskiemu (P. P., S.). 

Wniosek ten uzyskał większość. 

i Gdy jednak p. Łatkowski zmierzał do podjum, by zająć mięjsce 
prezydjalne, bojówka mniejszości rzuciła się na niego į kilku otacza- 
lących go pepesowców. 


całego szeregu odczytów cyklo- 
wych i pojedyńczych. Odczyty te 
rozpoczną się w czerwcu b. r. po 
uprzedniem porozurnieniu się z ku 
ratorjum okręgu łódzkiego. (bip). 
W rezultacie wywiązała się bójka, w trakcie której S-osóh po 
raniono nożami. 
Do trzech rannych musiano nawet wzywać pogotowie, które u 
jednego z nich skonstatowało ośm ran ciętych na głowie. 
Zwalczający swe programy uczestnicy wiecu połamali przy tej 
okazji 50 krzeseł. 
Policja oczywiście oczyściła salę i wiec do skutku nie doszedł. 
„Złe świadectwo wystawia sobie partja polityczna, kiórei człon- 
kowie, dla przekonania przeciwnika, chwytają się takich argumen- 
tów, jak kij, gumowy knut, krzesło, butelka, a nawet nóż. 


——3 


Prawdorodohiv 


` 


Depesze do Ameryki stanłaty. 

Od dnia 6 maja wprowadzono 
zniżkową taryfę na depesze do 
Stanów Zjednoczon. Żniżka wy- 
nosi 35 centimów. 

Jubileusz związku zawodowego 
pracowników przemysłu gastro- 
nomiczno-hotelowego. 

W dniu 15 maja b. r. odbedzie 
się uroczysty obchód jubileuszo- 
wy związku zawodowego pracow 
ników przemysłu gastronomicz- 
no-hotelowego w Polsce. Na pro- 
gram obchodu złożą się: uroczy- 
Oficjalna aprowizacja Łodzi sta msza w kościele św. Stanisła- 

e | wa Kostki o godz. 7-ej rano, śnia- 

Według sprawozdania oddzia- udzielał związkom i kooperaty-. danie o godz. 8.30 YAN NACE 
łu handlowego za czas od 1 sty- wom pewnych ulg Kredytowych. kie P. Ge U oblad P wod 3-6] 
cznia 1923 r. do 31 marea 1923 r. Koalizacją przydziału rządowego ponoł. Wieczórem o godz. 10-ej 
działalność oddziału w tym okre- 250 tonn mąki żytniej (w marcu)! odbędzie się dla delegatów oraz 
sie — mimo braku dostatecznego zajął się oddział dopiero w kwie- a p aż 
kapitai obrotowego i uEsSzażiió wode „| Czornica w tejże sali. W poniedzia 
, p Ai S peoe BAE p u, ż obec połączonych Z. PEZY-| tek rozpocznie swe obrady ogólno 
azy a W term u rozwinięcia ności kredytowych. By untezależ Organizacja straży wiejskich 
akcji hurtowej, która wpłynęłaby |nić się do pwnego stopnia od im- w powiecie. 

„na zniżkę cen rydkowych. Spro-| portów niemickich, oddział handlo!  Nauczycielstwo szkół powszech 
wadzono więc za sumę przeszło| wy nawiązał stosunki z importe-| nych w powiecie organizuje stra- 
1 miljarda mk. większe transporty | rami polskimi, co wydało pomyśl.|że ogniowe wiejskie, obejmując 
szmalcu i mąki z Ameryki, które|ne rezultaty. jednocześnie kierownictwo tychże 
fmportowano przez Gdańsk, —| Ogółem w IÍ- k tale 1923 straży. Inicjatywa godna jest ze 
Z rządowgo przydział uk W T sikep s ietin miar poparcia. (bip). 

4 r ydziału cukru|roku zakupiono artykułów na su- 

Łódź otrzymała 185 tys. kilogra-|mę mk. 2.185.000.000, obrót wy= Zebranie tow. medycyny 


mów. przyczem oddział handi iósł mk. 2.124.506.451 społecznej. 
. brzyczem oddział handlowy| niósł mk. 2.124,506.45 : 
| z « We wtorek dnia 15 b. m. o go- 


dzinie 8.30 wieczorem w lokalu 
Sprawa Kanalizacji Łodzi. 


wydziału opieki społecznej. ulica 
' Konferencja w ministerstwie skarbu. 


Moniuszki Nr. 10 odbędzie się mie 
sięczne zebranie łódzkiego oddzia 
Jak wiadomo, magistrat odrzu- | wiceprezydent Waryński. Konfe- 
cll oferte towarzystwa „Bafiznol- ; rencia miała przebieg informacyi- 
les* w Paryżu w sprawie przepro;ny i rozpatrywano oferty obu to- 
wadzenia kagalizacii w Łodzi i,warzystw zagranicznych, jak rő- 
wszedł w pertraktacie z towarzy- ;wnież możliwość przystąpienia 
stwem_ hiszpańsko-holenderskiem {do przeprowadzenia kanalizaci w 
„Almerience de Rigo“. iak najszybszym czasie. 
Otóż wczoraj w ministerstwie < Żadnej decvzii nie rowzięto. 
skarbu, na skutek starań towarzy-' W najbliższym czasie przyby- 
stwa „Batignolles“ odbyła się kon;wa do Łodzi delegacja towarzy- 


© 


cyny społecz., na którem dr. Kłu- 
szyński wygłosi odczyt na temat: 
„Problem lekarski przy insnek- 
toratach pracy“. : 

Wstęp wolny dla członków i 
wprowadzonych gości 


Podwyżka dla fntroligatorów. 


W inspektoracie pracy odbyła 
się konferencja w sprawie żądań 
introligatorów, którzy domagali 


: | ; - się żki płac o 44 proc. 
ferencia. : „ „, Stwa  hiszpańsko-holenderskiego, Po drskust zgodzono siena 
Z ramienia magistratu miasta 'celem poinformowania się na miej podwyżke wysokości 30 pro- 
Łodzi brał udział w konferencii * scu o stanie rzeczy. bip). [cent ; uniknieto streiku. (bip) 


Podróż artystyczna. 


Dwuch wojskowych  angiel- 
skich, mianowicie pułk. Notwor- 
thy i attache angielski w Polsce. 
pułkownik Clayton udali się samo 
chodem drogą warszawsko-kijow 
ską przez Brześć. Równo. Dubno, 
Krzemieniec, Lwów do Krakowa 
dla poznania krajobrazu polskiego. 


Tanio! 


A 
—=ZLIZZ 


Wygodnie! 


DLA INTELIGENCJI === 
NA SPŁATE RATAMI! 


Towary wełniane, chustki, sweatry, obuwie, garnitury na obsta- 
lunki itd. — wszystko wyłącznie w dobrych gatunkach. 
Łódź, Zawadzkie 24, I-e piętro, front. 699-10 


przebieg pogody w jii 


j 


; 


łu polskiego towarzystwa medyæ 


W niedsielę, dnia 13 maja 1925 r, 
w rocznioę dmierol 


b.p. Ludwika Wilczyńskiego 


odbędzie się nabożeństwo żałobne w synagodze przy Placu Wol- 
ności M 10. na które krewnych, przyjaciół 1 znafomych zapraszają 


Zarząd Łódzk. Tow. „Bykur Choli 


SPRAWY ROBOT 


a r 
Włókniarze otrzymali 15 procent 
o e 
podwyżki. 
Wczoraj na prośbę związków zawodowych odbyła słę znów 
í konferencja w lokalu związku przemysłowców pod  przewodnic 
twem inż. Rumpla. 

Na wstępie przedstawiciele robotników ośwładczyli, iż na ze- 
braniach delegatów postanowiono na podwyżkę, proponowaną przez 
„przemysłowców, się nie zgodzić i obstąwać przy poprzednich żąda- 
' niach, t. j. 20 procent. > 

Przemysłowcy jednak oświadczył, iż na dalsze ustępstwa tść 
mie mogą i tylko 14 procent moga zaoflarować. 

W dyskusji 

delegaci robotników zredukowali swe żądania do 18 procent 
a pofńieważ przemysłowcy z poprzednio załętegó stanowiska ustą- 
pić nie chcieli, udali się delegaci robotników na naradę, po której oś- 
władczyli, iż zgadzają słę na pddwyżkę w wysokości 16 proc. 4 

Wówczas przewodniczący inż. Rumpel ośwładczył, iż ponieważ 
propozycje obu stron zbliżają się do siebie, więc 
przemysłowcy proponują 15 procent podwyżki przy zniesieniu do- 

datku drożyźnianego. 

Na powyższą propozycję robotnicy zgodzili słę, wobec czego 
spisano umowę następułącej treści: 

„Na posiedzeniu przedstawiciel zwłązku przemysłu włókienni- 
czego w państwie polskierm, krajowego związku przemysłu włó- 
| kienmiczego, związku farbiarń i wykończalń okręgu łódzkiego, zw, 

zawodowego właścicielki farbiarń zarobkowych, związku zawodo- 
j wego robotników przemysłu włókienniczego „Praca“, zwłązku za- 
| rodowego robotników i robotnic przemysłu włóknistego w Polsce 
i Chrześcijańskiego związku zawodowego robotników przemysłu 
włóknistego % dnłu 11 mała 1923 r. postanowiono znieść dodatek 
i 


o gods, 121 


| 


drożyźniany i podnieść dotychczasowe płace zasadnicze robotników 
przemysłu włókienniczego o 15 procent od poniedziałku, dnia 7 maja 
włącznie”. 

Umowę powyższą podpisał w imieniu przemysłowców pp. P. 
Rumpel, J. Zajdeman, Koerpert, R. Durski i B. Gutke, oraz z ramie- 
nia robotników pp. J. Danielewicz, A. Kaźmierczak ] Świątkowski, 


W ŻE 
Zatargi o urlopy. 


Konferencja w województwie, 


Ostatnio coraz częściej donosiliśmy o nfeporozumieniach mię- 
dzy robotnikami a fabrykantami na tle udzielania urlopów. 

Były nawet wypadki większych awantur z tego powodu, o czem 
niedawno donosiliśmy. 

Wobec tego z inicjatywy wojewody Rembowskiezo t pod lego 
przewodnictwem odbyła się w dniu wcżorajszym konferencja w sali 
posiedzeń województwa. 

W konferencji-brali udział: wicewojewoda Łyszkowski, naczel- 
nik wydziału handlowo - przemysłowego p. Grocholski, okręgowy 
inspektor pracy p. Wojtkiewicz, dr. Marceli Barciński, inż. Rumtel, 
mecenas Jastrzębski, p. Zajdeman, Koerpert t Durski. 

Główną osnową nieporozumień w przemyśle było to, że prze- 
mysłowcy nie chcą płacióć za przypadające podczas urlopów swłęta 
i niedziele. — 

W toku dyskusji okazało się, 1ż rozbieżność zdań była skutkiem 
różnego rodzaju interpretowania umowy o urlopach, zresztą dość nie 
jasnej i nieopatrzonej w przepisy wykonawcze. 

Na pytanie p. wojewody dlaczego przemysłowcy nie chcą pła- 
cić za dni świąteczne i postawili sprawę na ostrzu noża, przedstawi- 
ciele przemysłowców odpowiedzieli, iż nie chcą oni przeciwstawiać 
się ustawie, lecz że nie przewiduje ona zapłaty za czas świąt pod- 
czas urlopu przypadających. 

Po dłuższej dyskusji wojewoda, skonstatowawszy, Że rzeczy- 
wiście powodem zatargów lest-brak przepisów wykonawczych do 
ustawy o urlopach, oświadczył, iż dołoży wszelkich starań, by za- 
targi likwidować i nie dopuszczać do zakłócenia spokoju. W tym celu 
ma się wojewoda zwrócić w najbliższym czasie do odnośnych mi- 
misterstw, by sprawę przepisów wykonawczych przyśpieszyć. 

Przemysłowcy zaś oświadczyli, iż zastosują się do wszelkich wy- 
danych w tej mierze przepisów i rozporządzeń. Na tem konferencje 
zakończono. (bin) 
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BE: a 
Zatarg w fabryce Buhlego. 


Jak już donosiliśmy z powodu |brvkantem, a następnie z przedsta 
zatargu w fabryce Buhlego fabry- |wicielem zwiazku klasowego p. 
ka ta zamkniętą została. Danielewiczem. Konferencją do 

Otóż wcżoraj w inspektoracie |rezultatu nie doprowadziła i spra- 
pracy miała sie odbyć wspólna Iwa ta znalazła się na wczor. koti- 
konferencja celem zlikwidowania ferencji w lokalu przemysłowców. 
konfliktu. Ponieważ p. Buhle, czu- \ Na prośbę przedstawiciela robo 
jąc się obrażonym, nie chciał kon- tników inż. Rumpel obiecał, iż po 
ferować wspólnie z robotnikami. porozumieniu się z p. Buhlem zwe 
odbył p. inspektor pracy Wvży- 'lana zostanie w sprawie tej spe- 
kowski konferencję najpierw z fa- ' cłalna konferencja. (bio). 


Nr. 128 


_ GŁOS BOŁSKIE 


STRZAŁ w RABARECIE. 


Przed pół roklem miespelua w 
kabarecie , Kakadu“ rozległ się 
strzał. Kiedy się dym i kurz spada 
lacego otynkowania cokolwiek 
rozwiał, zgromadzeni juź nielicz- 
n’ goście (było to o godz. 5 nad 
ranem) ujrzeł naczelnika wydzia- 
lu podatkowego magistratu m. t0- 
dzi, dr. Wetssberga z dymiącym je 
szcze rewolwerem w dłoni. Na- 
przeciw stał dziennikarz łódzki, p. 
" Andrzej Nufius domniemana ofiara 


po. Beresz- 
Stupnicki, 
TOZ- 
broiłt p. Weissberga, zresztą bez 
oporu z jego strony i wyprowadzi 
H p. Nulłusa, którego kula rewol- 
werowa nie sięznęla. x 

W świetle aktu oskarżenia, 
przyczyną bezpośredniego strzału 
bylo znieważenia p. Welssberga 
przez p. Nullusą oraz poprzedzają 
ca je wymiana uderzeń krzesłami. 

Jeżeli stęznąć do genezy zajścia, 
zaznaczyć należy, tż pomiędzy ©- 
bydwoma adwersarzami tsta' ała 
wzajemna antypatła, która dopro- 
wadziła już raz do ostrego zajścia 
w restauracji „Teatralnej“ latem 
roku ubiegłego. 

Na skutek wystąpienta prokura- 
tora, sprawa ta wpłynęła dc wy- 
działu karnego tutejszego sądu o- 
kręgowego i w dniu wczorajszym 
znalazła się na jego wokandzie. 

Skład sądu stanowią przewodni 
czący p. Cynarski, oraz pp. Zajkie 
wicz 4 Wyżnikiewicz. Oskarża pro 
kurator Jucewicz. Obronę 
wnosi mec. Rałał Kempner. 


Przedwstepne formalności. 

Po przesłuchania personali o- 
skarżonego, przewodniczący usta 
la nieobecność 9 świadków, pomię 
dzy którymi brak adw. Kobyliń- 
skiego jednego z najważniejszych 
świadków obrony, który stając w 
sądzie apelacyjnym w Warszawie 
w charakterze obrońcy, depeszą 
usprawiedliwia swoją  nieobe- 
cność. 

Nie uwzględniając wniosku 0- 
brony o odłożenie sprawy. sąd wy 
mierza grzywnę nieobecnym | po 
odczytantu aktu oskarżen. przystę 
muje do przesłuchania oskarżo- 
nego. 

Co mówi dr. Welssbert. 


Oskarżony do winy usiłowania 
zabójstwa p. Nullusa nie przyzna- 
je się. Nie miał om nawet zamiaru 
zo znieważać, ani prowokować. 
W krytycznym dniu znalazł się on 
w kabarecie w towarzystwie żo- 
ny, oraz posła Pudlarza. Około 5 
rano, mając zamiar opuścić zakład 
chciał on pożegnać właściciela ka 
baretu, p. Hermelina i szedł był 
właśnie za kulisy do niego. Nagle 
w przejściu znalazł się on oko w 
oko z p. Nullusem, małąc za sobą 
p, Słupnickiego, znanego ze 
swych gwałtownych wystąnień. 
W rezultacie wynikło starcie po- 
między oskarżonym a p. Nulłasem 
skutkiem którego p. Welssberz 
zmuszony był do wystrzelenia w 
powietrze ną postrach. 

O zabójstwie oskarżony wcale 
nie myślał. Jest doskonałym strzel 
em i gdyby chafa? trafić, mógłby 
to z łatwością uczynić, Dalszym 
dowodem tego jest również | fakt, 
że w rewolwerze znałdawała się 
wyłącznie jedna tylko kula. Re- 
wolwer nie posiadał nawet maga- 
ZYMI. 


Śwladek red, Andrzel Nullus. 


O trzeciej w nocy przybył on do 
„Kakadu* w towarzystwię dr-a 
Stupnickiego, p. Bereszki, adw. 
Kobylińskiego | Innych. Ujrza- 
wszy na sali dr-a Weissberga, 
świadek skierował się do bufetu, 
tam przesiedział do godz. 5-tej, — 
Następnie zajął miejsce przy stol- 
ku, znajdującym się obok estrady. 
W pewnej chwili ujrzał oskarżo- 
nego idącego naprzechy niemu. — 
Ponieważ obawiał się, iż ten osta- 
tnt wystąpi przeciwko niemu agre 
sywnie, chwycił za krzesełko j sta 
nat w pozycji obronnej. W tej sa- 
mej chwili nastąpiło starcie, przy- 
czem obydwa] przeciwnicy rozpo 
częli bójkę krzesłami. Wtedv też 
świadek znieważył oskarżonego, 
który wyjąwszy rewolwer z kie- 
szeni krzyknął: 

— Ja cię zastrzelę! 

Na co świadek zawołał: 
Strzelaj! 


Jak to było? 


Wtedy rozległ się huk wy- 
strzału, 

Czy oskarżony: mierzył 
świadka — ten ostatni nie wie. — 
Nie twierdzi również, iż oskarżo- ! 
ny chciał go zabić. Możliwem jest, ! 
iż strzelał om tylko na postrach. 

Na zapytanie przewodniczące- 
go, prokuratora | obrony, świadek - 
zeznaje, iż stosunki naprężone po- 
między oskarżonym a mim datują 
się już od dawna. Przyczyną ich 
ma być nierówne } kapryśne uspo- 
sobienie oskarżonego, który stale 
szukał w ostatnich czasach zaczep 
kl ze świadkiem. 

Na żądanie obrony świadek kre 
śli następnie na arkuszu papieru 
szkic sytuacyjny sall w kabarecie, 
oraz miejsca, w którem wystrzał 
był dany. 

W końcu zeznania śwładek raz 
leszcze podkreśla, iż nie zarzuca 
on oskarżonemu chęct pozbawie- 
nia go życia. 

Świadek Rebosz, 
był w „Kakadu“ w krytycznym | 
czasie i byf świadkiem strzału i 
poprzedzającego go zajścia, — 
Strzał dany był z odległości 5 kro 
ków. Pozatem zeznanie Śwładka 
nie daje bliższych szczegółów 
zajścia, wykazuje się w niem nato 
miast rozbieżność z zeznaniami, 
poczyntonemi przed sędzią śled- 
czym, na co obrona zwraca uwagę 
W obronie honoru strzela się tylko 

raz, ałe dobrze. 

Ten okrzyk wyrwał sle z ust 
śwładka Bereszki, po strzale ©- 
skarżonego, w obawie, aby ten nie 
wystrzelił po raz drugi. Obawy te 
jednak były płonne, gdyż rewol- 
wer nte był nabity więcej, brak w 
nim było magazynu. W dalszem 
zeznaniu świadek potwierdza zna- 
ne już szczegóły zajścia. Charakte 
ryzując osobę oskarżonego, świa- 
dek stwierdza, iż jest on usposo- 
bienia spokojnego, zrównoważone 
zo i znoszącego łatwo alkoho! bez 
szkodliwego wpływu. 

Czy alkohol działa jak woda? 

Pytanie to zadaje świadkowi Be 
reszce prokurator, zostaje mmo le- 
dnak uchylone przez przewodni- 
czącegO. 

Świadek Stupnicki, 
były wiceprezydent miasta nade- 
słał zeznanie swoje piśmiennie ze 
Lwowa, gdzie obecnie przebywa. 
Zeznanie to nie rzuca nowego 
światła na sprawę. 

Również i nadesłane piśmienne 
zeznanie 

śwładka Odrobińskiezo 
nie daje żadnyćh szczegółów. 
Śwładek Badzian. 

poseł na seim nie był obecny przy 
zajściu. Zeznania jego dotycza oso 
by oskarżonego. Dr-a Weissberza 
uważa świadek za doskonałego 
strzelca } stwierdza, iż niemożli- 
wem jest, aby z tej odległości nie 
umial on trafić do człowieka, gdy- 
by do niego mierzył. 

Jako przełożony oskarżonego, 
świadek wystawią niezwykle po- 
chlebne świadectwo działalności, 
iego, jako urzędnika miejskiego. — 
Do szczególnych zasług dr-a 
Weissberga należy przeprowadze 
nie przez tegoż sanacji urzędu mie 
szkaniowego, co znalazło swój wy 
raz w nznaniu, które oskarżone- 
mu wyraził zą to magistrat, awan 
sując go na stanowisko naczelnika 
wydzłału podatkowego. 

Kreśląc charakterystykę oskar- 
Żonego, Świadek maluje go jako 
człowieka,  zasługującezo ze 
wszech milar na szacunek, ze 
względu na zalety charakteru. 

- Świadek Blum 
kelner z Kakadu, był obecny przy 
zajściu, nie słyszał jednak, abv 
przeciwnicy obrazili sie wzajem- 


nie. = 
Świadek Hermelin 

właściciel teatrzyku Kakadu, 
stwierdza, że strzał dany był roz- 
myślnie w górę. świadek stwier- 
dza również, Iż rewolwer oskarżo- 
nego nabity był tylko jednym na- 
bojem i nie posiadał magazynu. 
Przy samem zajściu świadek nie 
był, znajdując się w krytycznej 
chwili w swojej kancelarii. Wbiegł 
on do sali na strzał. Nie dziwi się 
wcale. że była awantura, gdyż za 
każdą Dbytnością w Kakadu dr. 
Stupnickiego dochodziło do skan- 
dall. G 


i znaje nadzwyczaj ostrożnie, 
żąc każde słowo. Na ogół nie wno-* 


Jest nim posterunkowy policji p.| 59 Postępowania żony. Od tego 
Bukowski. W krytycznym czasie | czasu atmosfera w domu Szcześ- 


Zeznania swoje koficzy śwladek| 


robiąc reklamę swojemu zakłado*' 


do. wi, twierdząc. iż bywa tam tylko wej przy ul. Marystńskiej nr. 40: 


najlepsze towarzystwo. 

Śwładek Gumkowsid 
redaktor „Kurjera Łódzkiego” ze- 
wa- 


si nowych szczegółów, charakte- 
ryzuje jednak oskarżonego z naj- 
lepszej strony. | 


Śwładek Fngler. 4 
właściciel restauracji „Teatralnej" 
opisuje przebieg pierwszego zaj- 
ścia pomiędzy oskarżonym a red. 
Nulłusem, kiedy dzięki interwencji 
świadka oraz dr. Stupnickiego. u-l 
dało się zapobiec większemu star-| 
ciu. 

Pomimo usiłowań prokuratora. 
I obrońcy, żadnych zeznań z nie- 
go nie można wydobyć, oprócz 
stwierdzenia, że oskarżony będąc 
częstym gościem jego zakładu, za: 


Teściowie zatrulí życie Szcześniakowi, 


Adam f Stanisława Szcześnia- 
kowie z malem dzieckiem zamie- 
szkak u rodziców  Szcześniako 


Współżycie teściów z zięcięm 
nie było zgodne, . 
częstemi były kłótnie i swary 
które się kończyły i rękoczynam: 
i spazmatycznym „płaczem oby- 
dwuch kobiet. Nieraz już Szcześ- 
niak, chcąc położyć kres temu do- 
mowemu plekłu, 


proponował żonie wyprowadze- 
nie się od teściów. 


Szcześniakowa jednakże, nie 
ohcąc pozostawać bez opieki ro- 
dzicielskiej i bojąc się maltretowa 
nia męża, człowieka bardzo po- 
rywczego i niezbyt łagodnego 
charakteru, stdtała się odwieść 
go od tego zamiaru, czem wywo- 


wyjątkiem powyższego przypad. |!) Wała 


ku, zawsze zachowywał się śnie- 
ragannie. 


Świadek nur. 880. 


pełnił on służbę na rogu ul. Piotr- 
kowskiej i Zawadzkiej. Około 6-e] 
podjechał sankami do niego wice- 


munikował mu, iż w Kakadu strze- 
laja. i polecił natychmiast udać się 
tam, co też świadek uczynił. Przy 
bywszy.na miejsce otrzymał onj 
od św. Hermelina rewolwer, ode- 
brany od oskarżonego. Rewolwer 
ten złożył on w 4-ym komisarjacie 
gdzie zastał już Stupnickiego, spo- 
rządzającego protokuł. 

Śwładek Pudlarz 
poseł na sejm oraz 

Śwładek Mazera 
przodownik policji nie zeznała nic 
rzeczowego. 


Śwładek Wesołowski 
komisarz policii prowadził docho- 
dzenie w tej sprawie. Oglądając 
miejsce strzału, stwierdził. iż kula 
uderzyła w ściane na wysokości 
3 m. 4 cm, Łuske nd naboju znale- 
ziono w śmieciach. Badany naza- 
jutrz dr. Weissberg oświadczył, iż 
nie miał on zamiaru zabicia red. 
Nullusa, i strzela? tylko na po- 
strach. 

Po śwładku Rębskilm zeznawał 
świadek Leśniewski, 
urzędnik mlejski, z którym wy- 

wiązał się następujący dialog: 

Oskarżony. Czy świadek 
widział mię kiedykolwiek strzela- 
jącego? 

Ś w. Tak jest, kilkakrotnie. 

Osk. Jaka jest sprawność mo- 
ich strzałów ? 

Ś w. Oskarżony strzelał z odle- 
głości 15 kroków do małego celu 
i nie chybiał nigdy. Trafiał on rów 
nież do pudełka od zapałek z od- 
ległości 10 kroków. 

Przew. Czy świadek uważa 
oskarżonego za dobrego strzelca? 

Ś w. Za bardzo dobrego. 

Następnie sąd odczytał 


protokuły 

oględzin rewolweru oraz miejsca 
zajścia. Z tego ostatniego proto- 
kułu wynika, iż w chwili strzału 
red. Nullus znajdował się w odle- 
złości 3 m. 40 cm. od estrady i 2 
metrów od ściany, oskarżony zaś 
w odległości 2 metr. 10 cm. od 
niego. Kula uderzyła w ścianę o 2 
metry 99 cm. ponad głową red. 
Nulfusa. 

Osfatni zeznaje 

bległy Chabrowskl 

rusznikarz, który stwierdza, iż 
strzał dany bvł z brauninga kali- 
bru 6.35 cm. Więcej strzałów z re- 
wolweru tego nie można było dać, 
wobec braku nabołów i magazynu 
Błegły uważa, iż chybić z tej odle- 
głości oskarżony nie mógł bv. gdy 
by tylko chcjał trafić, I dochodzi 
dó wniosku, iż dr. Weissberg 

naumyślnie strzelił w góre. 
Mimowolne odchylenie o 1 m. 70 
cm. na dystansie 2 metrów od tak 
wielkiego celu, jakim jest postać 
ludzka jest niemożliwe. z 

Po tem zeznaniu przewodnicza- 
cy odłożył dalszy ciąg posiedzenia 
do dnia dzisiejszego. f 

W „Kurierze Wieczornym“ znai 
dą czytelnicy nast dalszy ciag 
rozpraw, oraz ew. wyrok. 

Ww. 


~ 


- ostry gniew męża, 
domyślałącego się pobudek takie- 


niaków stawała się coraz goręt- 
sza i awantury i-bójki były na po- 


prezydent Stupnicki, który zako- | 'Z4dku dziennym. W dniu 3 maja 


Szcześniak, który nie należał do 
przeciwników „Bachusa 


postanowił udać się z żoną na li- 
bacię 


z okazji Święta do znajomych, — 
Szcześniakowa jednakże, przewi- 
dując, jakie skutki może mieć dla 
niej zalanie przez męża „robaka“, 
energicznie się temu przeciwsta- 
wiła. 

Szcześniak” postanowił energi- 
cznie zwalczyć ten upór żony, 
skutkiem czego powstała między 
małżonkami ostra bójka, Szcześ- 
niakowa nie szczędziła 
gorzkich zarzutów į niezbyt po- 
chlebnycih epitetów, co Szcześ- 
niak wziął sobie tak gorąco do 
serca, żef 


mężowi, 


napit się karbolu w celu samobój: 
czym. 


Zdołano go jednak uratować. 
Myliłby się ten, ktoby sądził, żę 
po tak wielkiem wyładowaniu e= 
nergji życiowej nastąpi w rodzinie 
Szcześniaków względny spokój. 
Bójki i awantury nabrały jeszcze 
bardziej skoncentrowanego cha- 

rakteru, 


Szcześniakowa salwowała się w 
tych wypadkach od zbyt namia- 
calnych argumentów męża ucie« 
czką pod opiekę rodziców. 


Onegdaj dzieci ulicy Marysif= 
skiej zauważyły na placu, znajdua 
jącym się naprzeciwko mieszka» 
nia Szcześniaków, 


leżącego bez przytomności czło 
wieka. 


Okazał się nim Adam Szcześ- 
niak, o czem dzieciaki natych= 
miast zawiadomiły Szcześniaka= 
wą. Zawezwaro pogotowie ratun- 
kowe, które r 


stwierdziło otrucie łodyną. 


Przybyła na alarm policja znae 
lazła przy desperącie wypróżnio* 
ną buteleczkę od jodyny oraz 
kartkę następującej treści: 


„Ludzie kochani, truję się przez 

teściów. Nie mogę na nich zna 

jleżć żadnej kary, bo każdy boj się 

tam wejść, gdyż są jak dzikie 
wilki”. 


Desperatowi udzielił pomocy lee 
i karz pogotowia, poczem pozosta« 
wiono go w stanie zadawalniająs 
"cym na miejscu. 


Tajemniczą tragedią rodzinną za« 
jał się urząd śledczy, 


który prowadzi energiczne docho 
dzenię, które nam wyjaśni nięe 
_chybnie tragiczne warunki współ 
życia Szcześmiaka z teściami. 


Tajemniczy zgon. 


W domu pod nr. 4 przy ul. Brzo 
zowej zamieszkuje małżeństwo 
Gajewskich, przy których miesz- 
ka siostra Gajewskich, 25-letnia 
Zofja Łągiewska, 

Wczoraj zrana Gaiewska zwró- 


ciła się dn siostry z pewnem za-. 


pytaniem. 
Usłyszała jednak miast odpowie 
dzi przeraźliwe jęki, 
Zaniepokojona tem weszła do 
pokoju siostry i ujrzała ją łeżącą 
na łóżku bez ruchu. Przerażona 
tym widokiem zaalarmowała są- 
siadów, którzy weawali mieszka 
iącego tam lekarza. Przybyły na 
tychmiast lekarz nie mógł skon- 
statować przyczyny tego stanu. 
Po dokładnem.- zbadaniu, skon- 


0%— 


'statowano przecięcie żył u lewej 
‘reki. Sj 
* Łągiewską po udzieleniu nomos 
cy lekarskiej pozostawiono w 
' mieszkaniu, gdzie wkrótce 
zmarła. 

Wobec tajemniczych  okolicz« 
ności, które towarzyszyły temu 
wypadkowi, 

Sprawa zostałą skierowana do ue 

rzędu śledczego, 

który prowadzi energiczne dos 
chodzenie, celem ustalenia, czy 
mialo tu miejsce samobójstwo, 
czy też morderstwo, Sprawę tę 
komplikuje fakt, że brak jest ja- 
kichkolwiek poszlak, któreby mo 
gły nasunąć rozwiązanie tej za 
gadki, (bip) 


Fałszywa denunciacia. 


Zarząd tow. „Lokator“ nadsyła 
nam list następujący: 


z 
W N-rze 125 z dnia 10 maja 23 
roku „Kuriera Łódzkiego” pod ty- 
tutem „Baczność wyborcy Pola- 
cy“. zmalazł się ószczerczy arty- 
kufik, utożsamiający listę przed- 
wyborczą Nr. 13 T-wa „Lokator“ 
z listą komunistyczną Nr. 5. 


Oszczerstwo wyraźne — lecz 
zbyt głupie. Organ urzędowy listy 
Nr. 8. broniący kamieniczników i 
paskarzv wścieka się na iakiekol- 
wiek usiłowanie obrony swych in 
tereseów przez lokatorów. 


W tym celu kłamie od początku 
do końca. 

Celem akcji wyborczej t-wa 
„Lokator“ jest przedewszystkiem 
rozpoczęcie raz na zawsze rozbu- 
dowy miasta, a prócz tego obrona 


|dekretu o ochronie lokatorów. 0- 
-'czywiście nietylko w radzie miei- 
skiej, lecz i na wszelkiej innej pra- 
wnej drodze. 

Dlaczego „Kurier Łódzki* nie 
znajduje ani słówka krytyki na 
postawienie przez kamieniczników 
swi własnej listy. 


Nie jest to ani chrześcijańskie, 
ani demokratyczne. 


W zarządzie t-wa „Lokator“ ant 
na liście kandydatów do rady miej 
skiej niema ani jednego komunisty, 
jawnego czy też ukrytego. 


Nobec tego t-wo „Lokator“ 
wdraża przeciw „Kurierowi Łódz= 
kiemu* sprawę o fałszywa denun= 
ciacje į oszczerstwo w druku. 

Sa jeszcze sedziowie w Łodzi. 


Zarząd tow. „Lokator w m. Łodzi, 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
12 maja 1923 r. J 


Nowe przepisy 0 po 


Wbrew oczekiwaniom nasze 
prawodawstwo skarbowe nie 
"wprowadziło jako jednostki ra- 
= chunkowej złotego polskiego. Rów 
nież ustawa z dnia 9 marca nie po- 
siłkuje się nim dla uchronienia 
wpływów państwowych z podat- 
ku dochodowego od topnienia z po 
wodu spadku waluty I wprowadza 
zamiast niego specjalny wykładnik 
dewaluacji. Kryterjum jej stanowić 
ma indeks cen hurtowych główne- 
go-urzędu statystycznego. Jeżeli 
" „przeciętne ceny hurtowe" (tego 
wyrażenia używa ustawa) będą 
w pierwszej połowie roku podat- 
kowego wyższe niż w roku zo po- 
przedzającym, to kwoty podatko- 
we, których termin płatności upły 
wa 1 listopada, zapłacone być ma- 
fa w wysokości, wynikającej z po- 
mnożenia ich początkowej wielko- 
ści przez ów wykładnik. Wykład- 
nik ustalany będzie corocznie na 1 
sierpnia przez ministerjum skarbu 
f winien być wyrażómy przez licz- 
bę całą z jednym tylko znakiem 
dziesiętnym. 
„„Wykładnik powyższy ma także 
zastosowanie w wypadkach. w 
których płatnicy otrzymują indy- 
widualne podatki płatnicze (np. 
wtedy, gdy dana osoba należała 
do kategorii zwolnionych od skła- 
dania zeznań) I nakazy te doręczo- 
ne zostały po 15 paźdzernika ro- 
ku podatkowego. Dla zilustrowa- 
nia powyższego zacytujemy tu na- 
stępujący przykład, podany w roz 
porządzeniu wykonawczem mini- 
sterstwa skarbu. 

Przypadający od zeznanego do- 
chodu w kwocie 4.000,000 mk. po-; 
datek wynosi (według skali art. 7| 
ustawy z d. 9 marca) 114,400 mk. 
Podatnik wpłacił przed upływem 
terminu, wyznaczonego do skła- 
dania zeznań, połowę podatku, t.i. 
57.200 mk. Komisja szacunkowa 
ustaliła dochód podatnika na kwo- 
tę 6,000,000 mk., od której przy- 
pada podatek w kwocie 211.200 


mk. 

Ponłeważ podatnik wpłacił już 
57.200 mk., pozostaje do zapłace- 
nia 154,000 mk. O ile wykładnik 
wzrostu cen hurtowych wynosi 
„2“, podatnik zapłacić powinien 
do dnia 1 listopada 308.000 mk. 

Nie posiada natomiast zastoso- 
wania wykładnik „do kwot podat- 
ku przypadających na rok podat- 
kowy i w tymże roku wpłaconych 
przed upływem ustawowego ter- 
minu, wyznaczonego do składania 
zeznań”. W wypadkach, w któ- 
rych podatnicy otrzymują indywi- 
dualne wezwanie do złożenia ze- 
znań o dochodzie, wykładnik nie 
ma zastosowania do kwot. wpła- 
conych przed upływem  30-dhio- 
wego terminu przeplisanego dla 
składania zeznań. 

Wykładnik wzrostu cen hurto- 
wych ma bardzo istotne znaczenie 
przy wymiarze podatku od uposa- 
żeń, emerytur i wynagrodzeń za 
pracę najemna, który jak wiado- 
mo opłaca się nie za rok, poprze- 
dzający rok podatkowy. tylko po- 
tracany łest przy wypłacie pensji, 
płac etc. przez pracodawcę. 
miarę wrostu drożyvzny podroszo 
ne są rówreż i płace. Ponieważ 
zaś podatek od dochodu tna cha- 
rakter progresywny, t.j. w miarę 
wzrostu dochodu większą jest nie- 
tylko suma. ale także stawka (sto- 
pa procentowa) podatku, w wyni- 


nej Ni. 67, w dni 138 maja r. 


ków, żebranie odbędzie się 
tegoż dnia o godz. 4 po poł. 
względu na ilość przybyłych. 


P ZARZĄD 
| kódzk, Towarzystwa Pielęgnowania Gkorych 
7 „ByRur-Cholim" 

i Komitet „Uzdrowiska“ 


zawiadamiają niniejszym pp. Członków T-wa, że 


Ogólne Zebranie 


odbędzie się w lokalu T-wa, w Łodzi, 


W razie nieprzybycia ustawą wymaganej ilości Człon- 


datku dochodowym. 


ku ostatecznym zmuszone byłyby 
osoby, pobierające wynagrodzenie 
za pracę najemną do opłacania 
podatku według coraz wyższych 
norm. Byłoby to niesłuszne albo- 
wiem wiadomho przecież, że płace 
tylko cyfrowo się podnoszą, że ich 
siła nabywcza „wartość realna“ 
natomiast pozostaje taką samą lub 
raczej nawet coraz się zmiejsza. 

Dla uniknięcia tej konsekwencji 
skala podatku dochodowego. odtrą 
canego od wynagrodzeń i płac bę- 
dzie co kwartał ulegaia modyfika- 
cji przez ministerstwo skarbu. Na 
zasadach powyżej wskazanych 
będzie ustalany dla każdego kwar 
tału (poczynając od drug. kwar- 
tału 1923 r.) kślendarzowego wy- 
kładnik, ..wynikający z porówna- 
nia przeciętnych cen drugiego mie 
siąca poprzedniego kwartału ka- 
lendarzowego z przeciętnemi cena 
mi w styczniu 1923 r.“ (art. 23 ust. 
z dnia 9 marca). 

Przez wykładnik ten będą na- 
stępnie pomnożone kwoty, zakre- 
ślające granicę dochodu dla ozna- 
czenia stopy procentowej podatku 
od uposażeń, emerytur Í wynagro- 
dzeń za najemną pracę. 

W ten sposób stopa procentowa 
podatku pozostanie bez zmiany 
mimo cyfrowego wzrostu docho- 
du podatnika. 


y. 


Z pomiędzy poszczególnych po- 
stanowień ustawy 9 marca wy- 
mienić należy jeszcze następujące: 

Art. 18 stanowi, że w razle nile- 
uiszczenia podatku w przepisanym 
przez ustawę terminie wymłerza- 
ne będą kary w wysokości 10 proc 
miesięcznie, Ponieważ w zwyk= 
łym trybie podatek dochodowy 
płacony jest w dwuch ratach, dla 
których ustawa przewiduje dwa 
różne terminy płatności, kary wy- 
mierzane będą wówczas od poło- 
wy całkowitej kwoty podatku. — 
W razie wyższego oszacowania 
przez komisję dochodu płatnika, 
aniżell wynika z zeznania, kary od 
różnicy między połową podatku, 
wynikającego z zeznania i podatku 
ustalonego przez komisję szacun- 
kową się nie płaci. 

Podwyższeniu o 20 proc. uleza 
kwota podatku płaconego przez 
podatników nieżonatych lub nieza- 
mężnych, nie mających na utrzy- 
maniu żadnego członka rodziny o 
ile dochód ich przenosi nie 500000 
mk. jak dotychczas lecz 5 milion. 
marek. 


Zniżka kwoty podatkowej przy*| 1900. 


sługuje głowie rodziny według po- 
stanowień ustawy z dnia 16 lipca 
1920 r. o ile dochód podlegający 
opodatkowaniu nie przekracza nie 
1 milion mk. fak dotąd, lecz 10 mil- 
jonów marek. 


Wreszcie podniesiona zostaje 
granicą dochodu, uprawniająca do 
zniżki kwoty podatkowej nasku- 
tek „nadzwyczajnych okoliczności 
istotnie osłabiaiących siłę podat- 
kową płatników” z półtora miliona 
do 15 miljonów marek rocznie. 

Na zakończenie wspomnieć nale 
ży o art. 14 ustawy z dnia 9 marca, 
w myśl którego protest przewod- 
niczącego komisji szacunkowej nie 
wstrzymuje wykonania uchwały 
komisji i płatnik obowiązany jest 
zapłacić w przepisanym terminie 


podatek w kwocie. ustalonej przez. 


komisję. S. K. 


rzy ulicy Cegielnia» 
b. o godz. 11 przed poł. 


w drugim terminie 
i będzie prawomocne bez 


A jące: 


Rynek pieniężny. Kredyty przemyslu łódz 


Gielda warszawska, 


, Gotówka. 


Dolary Stan, 7ledn. 47.500—47,450 
Marka niem. 1,25—1,20 


Czeki i wpłaty. 


Pelala 2745—97% 

Berlin 125—120 

Londyn 2215%0-—218500) 
Nowy [ork 4750)—47450 
Parvż 3175—3110 
Szwajcaria 8650—8800 
Wiedeń 68.00— 66,00 


Listy zastawne, 


Milionówka 1800— 1900 
4 i på? proc. listy zast. ziemsk, za 
100 rubli 340 a= 


Akcje. 


Bank Dyskontowv 270000—275000 
Bank Handlowy 5400035000 
Bank kredytowy 80000 -75100 
Bank przemysłowo 90000— 95000 
Pank zachodni 27000 —275000 
Bank sp. zarobk, 140000—137500 
Czestocice 425000—780000 
Cukier ? 5000 

Pirley —— 

Drzewo 19000-—17000 + 

Wędie! 400000—410000 

Cegielski 

Llinop 510000—51000 
Modrzeiewski £ 1. 45-000 
Ostrowiec 215000--272500 
Karasiński 45000—4000 

Zieliński 87500—87000 

Rudzki 135000—13000 
Sterachowice 190000—240000 
Pocisk 24000 -2500 | 


. 


Parowozy 82000 = 67500 

Zieleniewski 270000—270000 
Borkowski 51000—3000 

Zyrardów 480000—5000000 i 
Zedluga 14500—15500 
Polba! 16500—18°00 
Nobel 75000—72000 
Gosławice 150000—-180000 f 
Haberbusch == =— 


Cedula wiełty pieniożnej w Łodzi. 


Łódź, dn. 11 maja 1923 r. 


Dolary St. Zjednoczonych (gotów-| WYCH, pozwałałąc przemysłowcom płacić za 


ka) w płaceniu 47400, — w żądanin 
47500, w tranzakcji — 

Dolary St. Zjednoczonych (czeki) 
w płaceniu 47400, w żądaniu 47500, w 
tranzakcji — 

Franki belgijskie (czeki) w płac. 
2680, w żąd. 2720. 

Franki francuskie (czeki) w płac. 
3150, w żąd, 5150. 

Franki Sszwajes. (czeki) w płac. 
8600, w żąd. 865, w franz, — 

Funty and. (czeki) w płac. 219,000, 
w żęd, 220,000, w tranz, 

Korony austr, (czeki) w płąc. 0,88 
w żąd. 0,67 

orony czeskie (czeki) w place 

niu 14350. w żąd. 1440, tranz. —. 

Marki niem. 4got.) w płac. 1,20 
w żad, 1.25, tranz, — 

Mark! niemieckie (czeki) w płac. 
1,20 w żąd. 1.25 w tranz., » 
Miljonówka w płac. — — w żąd, 


loda niegrzedowa w m. Łodzi. 


Wczoraj na nietrzędowej giełdzie 
w m. Łodzi tendencja dla walnt była 
cokolwiek mocniejsza. Obroty małe. 
Dia akcji tendencja zwyżkowa. 

Placono: 

Dolary 47,500—47,000 

Funty 220,000—221,500 

Franki tr. 3150—7170 

Franki belg. 2750 

Franki szwajc. 8500-8890 

Marki niem, 1,55-1,25 

Korony austriackie 0,65 —0.65,50 

Kor. czeskie 1425—1450 

Liry 2500—2510 

Le'e rumuńskie 240 

Miljonówka 1% 0 

Ruble złote 28,500 

Ruble srebrne 16500 

Wiedeń czeki 0,67 

Berlin czeki 1,25—1,20 


Akcje. 


Bank Warszawski 550,900 
„a Zw. Sp. 145,000 
„ Kupiecki 40,000 
Drzewo 18.000—13,000 
Nafta 35,000 
Pocisk 24.000 
Rohn i Zieliński 85,000 
Rudzki 135,000 
Starachowice 190,000 
Parowozy 70 00u 
Cegielski 490,000 
dnych 4,30::00-—5,000,000 
É 


a yoram M I nn A an 


orkowski 51,000 
mielów 63,000 
Sita r Światło 20,000 


Niedrzędowa giełda warszawska. 


Wczoraj na warszawskiej gieldzie 
nieurzędowej notowania były następu 


Dolary 48.000 

Funtv 221500, 
Franki 5175 

Marki nieru. 1,25 
Ruble złote 2280000 
Ruble srebrne 15500 
Bilon 79C0 
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w kwietniu. 


Kredyty dyskontowe nie wzrosły. — Zwiększyła 
się cyfra pożyczek pod zastaw towarów. 


W ciągu kwietnia b. r. łódzki oddział P. K. K, P. udzieli: kredv« 
tów dyskontowych na ogólną sumę około 120 miliardów marek, przył- 
mując do dyskonta około 100 tysięcy sztuk weksli. 

Naogół są to te same cyiry, jaklo wykazał marzec. Kredyty 
dyskontowe nie powiększyły słę więc w kwietniu, a raczej wydatnie 
się zmniejszyły, gdyż w kwietniu wypadła emisja pierwszej serii 
bonów złotych, których pokaźną ilość zakupiły banki miejscowe, 
płacąc za nie nie gotówką, a portfelem wekslowym 1 to poza granis 
cami przyznanego normalnego kredytu redyskontowego. 

To obniżenie się zapotrzebowania kredytów dyskontowych zd 
strony przemysłu tłumaczy słę przedewszystkiem zastojem, jaki pas: 
nował w kwietniu w przemyśle wiókłenniczym, Wiele firm nie wy 
korzystało nawet całkowicie przyznanego sobie kredytu, nie mająQ 
— wskutek zastoju w sprzedaży — materjału wekslowego dla 


dyskonta. 


Ponieważ jednak błeżące wypłaty I koszta administracji wyma 
gały gotówki, przemysł — mimo objawianej ulechęci dia korzystae 
nla z kredytu złotowego — w ciąg u kwietnia zełosił bardzo poważne 
zapotrzebowanie na kredyt towarowy, Według źródłowych infor« 
macji, w kwietnin b. r. udzielono pożyczek pod zastaw towaru w 
wysokości około 20 miljardów marek. Pożyczek tych udzielono n4 
zasadzie zobowiązań w złotych polskich i pod zabezpieczenie w 


towarze, 


P. K. K. P. jednak w rzadkich tylko wypadkach przystępu 
do pleczętowania składów z towarem, służacym na zabezpłieczenić 
pożyczki, Przeważnie zadawała się złożeniem deklaracji, mocą której 
pożyczający zobowłązuje się trzymać w swoich magazynach towar: 
wyszczególniony na dołączonej do deklaracji Hście. 

Wobec P, K. K. P. ministerstwo skarbu obejmuje gwarancję z» 
dotrzymanie zobowiązania ze strony przemysłowców, 

W bieżącym miesłącu należy Ilczyć się z pewnem podnteslenieni 
się sumy kredytów dyskontowych, przedewszystkiem na skutek pe. 


| wego ożywienia w przemyśle, 4 następnie dlatego, że rząd zamlierzg 


część drugiej emisji bonów złotych ulokować w sferach przemysło. 


pobrane bony wekslami 


do wysokości 50 procent tej sumy, jaka danemu przedsiębiorstwyj 
przyznana jest tytułem kredytu dyskontowego. 

Jeżeli więc ożywi się sprzedaż, przemysłowcy będą mogli w 
maju o 50 procent więcej dyskontować weksli aniżeli w kwietniu, 

W końcu zaznaczyć należy, że bardzo znacznie podniosła się 
przeciętna suma wekslowa. Bywają wprawdzie jeszcze w dalszymi 
ciagu przedstawiane do dyskonta weksle na kwoty od 100 do 300 
tysięcy, ale coraz rzadsze są takie wypadki, natomiast rośnie liczbą 
weksli, opłewających na dziesłątki miljonów. W kwietniu pojawiły, 
się w portfelu P, K. K. P, weksle, oplewające na 100 a nawet na 


200 milionów marek. 
Urzędowo notowania w Berlinie. 


Zamknięcie giełdy 
BERLIN, 11 maja. (Telegr. własny 


„Głosu Polsk,*), Na urzędowej giełdzie własny „Gł, Pol.*) 


berlińskiej notowania były następujące, 


Warszawa 85,00 

Marka polska 82,50 
New-jork 40,375—40,576 
Londyn 165,555—186,405 
Paryż 2,848—2,661 
Wiedeń 56 

Praga 1200—1246 
Włochy 1,3915—1,924 
Belgia 2,281—2.205 
Budapeszt 7 
Szwajcarja 7.241—7,288 
Helsingfors 1105—1110 
Sofja 320—325 
Holandja 15.760 — 15,853 
Christjanją 6658—6841 
Kopenhaga 7.501—7,558 
Stokholm 10,698—10,751 
Hiszpanja 6.154—6,165 
Buenos-Aires 14,565— 14,656 
Tokio 19,750—19,349 


Tendencja umocniona. 


Miearzgdowe notowania w Berlinie. 
Poglełda. 


BERLIN, 11 maja, (Tel. własny) 


Po zamknięciu giełdy, notowania były 


następujące: 
Warszawa 80,00 
Marka polska 50,14 
Nowy=lork 40 259 
Londyn 184600 
Paryż 2659 
Wiedeń 56,50 
Prada 1195 
Włochy 1915 
Belgja 2,290 
Szwałcarju 7,255 
Helsinstora 1110 
Holandia 15,72! 
Christjania 6712 
Kopenhaga 7.500 
Stokholm 10,600 
Hisznanja 6,130 
Tendencja spokojno, 


Torebki 


Pezef, 


Rońtowe mtowania w Zarythn. 


Zamknięcie. 
ZURYCH, atgo maja. (Telegren 


Warszawa 0,0118 


„Włochy 26,70 
Belgja 51.50 
Budapeszt 10,0 
Sofia 4,14 
Holandia 210,50 
Christiania 
Kopenhaga 106,90 
Sztokholm 147,50 
Hiszpania 84,60 
Konstantynopol 3,45 
Ateny 7,14 

Belgrad 5,8 

Berlin 0,0142 


Drasdowa gehia gdańska, 


GDANSK, 11 maja. — (Telegr. wł 
„Głosu Polsk. ) — Na dzisiejszem za 
branin glełdy gdańskiej notowano: 

Warszawa 84,05 

Marka polska 84,28 

Nowy-lork 40,143—40,556 

Londyn 184,233—185,211 

Paryż 2,618-2,651 

Szwajcarja 85,54—85,96 

Holandja 14,655—15,714 


Nienrzędowa giełda giłańska. 


GDANSK, 11 maja. (Tel, wł. „uło 
Polskiego“). Po zamknięciu glełdy gdań 
skiej notowania były następujące : 

Dotar 40,250 
Marka pol. 85 


Kup pożyczką zofa. 


o — 


etamina batysty, frole; pończociy 
galanterja meska 


A. Grabowiocki, Dzielna, MA TATS 


Nr. 128 


PREZ. ALEKSY RŻEWSKI. 


Samorząd łódzki 


altlasarobotnicza 
IV. 


W 
tyki podatkowej socjalistyczny ; 
magistrat łódzki zmierzał od po- 
czatku swego istnienia konsęk- 
wentnie do obciążenia warstw po- 


miast b.Kongresówki. Zarząd miel! 


ski skierował maximum energji w 
kierunku zapewnienia szkoły dzie 


ciom prołetarjatu łódzkiego į na‘ 
tem polu pobił wszystkie rekordy. 


Zdobycze magistratu m. Łodzi w 


dziedzinie oświaty stanowią naj-' 


piękniejszą kartę dziejów 


GŁOS POLSKI 


Miasto nie szczędziło 
wysiłków w dziedzinie kultury 1 
oświaty pozaszkolnej, Zorganizo- 
wano miejski uniwersytet powsze 
chny. kursy dokształcające, miej- 
skie biblioteki powszechne, umia- 
stowsono bibliotekę publiczną i te- 


odro-| atr, zorganizowały przedstawienia, 


dzonej Polski i słusznie klasa ro- dła zrzeszeń i dla robotników, nt 


dzielnicowe dla 


również|morządu łódzkiego ma tem polu 


spotkała się z uznaniem zjazdu Hy- 
gjenistów w Krakowie oraz zia- 
zdu pedjatrów polskich w War- 
szawie. 

Do ważniejszych zdobyczy na 
polu zdrowotności zaliczyć nale- 
ży: uruchomienie 4 szpitali miej- 
skich, wybudowanie wielkiej łaźni 


dziedzinie komunalnej poli-|botnicza może się nią pochlubić. ranki dla dzieci. Utworzono dwie| ludów ei. uruchomienie 5 zakładów; 
Zrealizowanie powszechnego nau; wypożyczalnie 


kąpielowych. zorganizowanie miej 


czania į wprowadzenie przymusu; idzieci i młodzieży, organizowano |skiej pralni mechanicznej. warszta 


szkolnego jest najbardziej konkret 


iną zdobyczą dla proletariatu łódz- 


siadających podatkami na rzecz|kiego. 


gminy. W przeciwieństwie do ma- 


Rozwój szkolnictwa w 


eistratów burżuazyjnych, stosują-|ilistruje poniższa tabelka: 


cych podatki pośrednie, konsum- 
cyjne, magistrat łódzki dążył do 
oparcia gospodarki miejskiej na 
podatkach bezpośrednich. Najwięk 
szą zdobyczą magistratu w dzie- 
dzinie polityki podatkowej było 
wywalczenie podatku od prze- 
mysłu. 

W ciągu swojej kadencji magi- 
strat łódzki wprowadził szereg 
nowych statutów podatkowych, 
na których wzorowały się inne 
miasta. Rezultaty, osiągnięte na 
tem polu przez magistrat. są tem 
bardziej godne uwagi, że w dzia- 
falności swojej w tei dziedzinie 
spotykał 
przeciwdziałaniem — że nie po- 
wiem — sabotażem niektórych 
urzędów ministerjałnych, 

Znawcy į działacze satmorządo- 
wi miejednokrotnie stwierdzali, że 
w dziedzinie podatkowej magi- 
strat łódzki był wzorem inicjaty- 
wy i przedsiębiorczości. Dziękt 
tym, mało rozpowszechnionym w 
naszych samorządach, zaletom mi 
nisterstwo skarbu przekazało ma” 
gistrdtowi wymiar i ściąganie pań 
stwowego podatku dochodowego: 
a obecnie nosi się z zamiarem prze 
kazania miastu również wymiaru 
państwowego podatku przemysło 
wego od obrotu. 


się z systematycznerm- 


Ilość _ oddz. 

i szkoln. dzieci | 
czerwiec 1919 r 660 30,388 | 
styczeń 1920 r. 1004 _ 50.4681 iu 
styczeń 1921 r. 1113 
styczeń 1922 r. 1218 
styczeń 1923 r. 1344 61 637 

W Łodzi, dzięki socjalistycz- 


nym rządom miejskim, niema o- 
becnie ani jednego dziecka w wie 
ku szkolnym poza szkołą. 

Wydział oświaty j kultury prze 
jawią niezwykle ruchliwą działal- 
ność w dziedzinie szkolnictwa 
średniego i specjalnego. Z waż- 
niejszych zdobyczy na tem nolu 
wymienitny następujące: 
kształcono 4-klasową szkołę na 
8-klasowe gimnazjum miejskie. u- 
tworzono miejską szkołę handlo- 
wą, utworzono żeńskie seminar- 
jum nauczycielskie. 

Nadto utworzono szereg niż- 
szych szkół specjalnych jako to: 
miejską szkołę dokształcającą dla 
terminatorów, szkołę gospodar- 
stwa domowego, Szkołę pracy, 
dwie szkoły dla dzieci 


| 


Prze-|-— 


moralnieirakter epidemii, 


wycieczki krajoznawcze. 


W dziedzinie zdrowotności: sa- 
morząd łódzki rozszerzył zakres 


Łodzi swego działania, Liczba łóżek szpijrzenie stacji leczenia 


talnych w okresie tendencji zwięk 


Ilość | szona została o 255 i wynosi obec 


nie 1775. W roku 1922, który jest 
okresem kulminacyjnym w rozwe 
szpitalnictwa, leczyło się w szpi 


55 g5o | talach miejskich lub na koszt mia- 
60,172) t2 13,536 osób. Ogólna ilość osób 


|korzystających z pomocy lekar- 
skiej w ambułatorjach w sekcjach 
do walki z gruźlicą, jaglicą, rakiem 
włączając osoby, którym udzieli- 
ło pomocy pogotowie, dosięgła w 

22 roku cyfry 70,723 osób. Sto- 
sunek procentowy chorych, leczą 
cych się w szpitalach, w stosunku 
do ogółu ludności wynosił w roku 
1919 — 3,31, w roku 1920 — 3,12, 
w roku 1921 — 2,88, w roku 1922 
2,45. Przeciętny czas przeby- 
wania chorego w szpitalu w 1919 
roku 42,4 dni, w roku 1920 — 49,8 
w roku 1921 — 41,4, w roku 1922 
—31,6 dni. W okresie sprawozda- 
wczym liczba zachorowań na cho 
roby zakaźne i liczba skonów wy” 
kazuje ogromne zmniejszenie. — 
Szczegółowe wykazy stwierdzają 
że dur plamisty i brzuszny, które 
w latach poprzednich miały cha- 
zostały zupełnie 


zaniedbanych, przejeto od „chrze- | pokonane. 


ścijańskiego tow. dobrocz. i umia-, 


Samorząd łódzki ujął w ramy 


stowiono szkołę dla głuchonie-|planowej akcji walkę z gruźlicą, 
mych. Miejska pracownia psycho" tym najniebezpieczniejszym Wro- 


logiczna, pracownia przyrodnicza, 


Ogólnie znana jest działalność | składnica pomocy naukowych uzu 
magistratu socialistycznego na po!  pełniają ten pobieżny wykaz zdo- 


giem ludności, zwłaszcza w ośrod 
kach przemysłowych. Działalność 
sekcji do walki z gruźlicą obej- 


tów reparacyjnvch dla urządzeń 
szpitalnych, wybudowanie BAAN 


idla chorych cholerycznych, iera] 
kwarcem,|dla młodzieży — Cmentarna 10. 


stacji leczenia radem. timiastowie 
|nie pogotowia ratunkowego i u- 
tworzenie szpitala zapasowego, 
cilku ambulatoriów, miejskiei pra- 
cowni bakteriologicznej, instytutu 
hygienv wód. miejskiei apteki szpi 
talnej, prosektorium  mieiskiego, 
etc. etc. 

Niezwykłe intensywna działal- 
ność wykazał samorząd łódzki na 
polu opieki społecznej. W ciągu 
czteroletniej kadencji socialisty- 
cznego magistratu zdziałano wię- 
cej w tej dziedzinie, niż w ciągu 
wielu dziesiątków lat istnienia Ło- 
dzi. Z ważniejszych instytucji, po- 
wołarych do życia przez wydział 
opieki społecznej w okresie ka- 
dencji, wymienimy: 

1) Miejskie pogotowie opiekuń- 
cze dla dzieci przy ul. Milsza 51, 
otwarte w lipcu 1920 r. Internat 
obliczony na 150 miejsc. obecnie 
50, ma za zadanie zapewnienie 
czasowej opieki nad dziećmi od 3 
do 15 roku życia. 

2) Dom wychowawczy dla dzie 


ja 23 Taz RÓ m RÓ DZ ZZA IANA BÓR - 


nisk św. Stanisława Kostki w roku 
1920. 
4) I miejski dom wychowawczy 
— Karolewska 51. Internat zape- 
wnia opiekę stałą dzieciom w wie 
ku od lat 2 do 7. Otwarty w kwie= 
tniu w 1922 roku, obliczony na 
120 miejsc. Obecnie: 107 dzieci. 

5) IL miejski dom wychowaw 
czy — Milsza 51. Internat obliczo- 
ny na 100 miejsc; obecnie mieśc! 
116 dzieci. Opieka stała nad dzieć 
mi od lat 7 do 15. Otwarty w sierp 
niu 1922 

6) Miejski dom wychowawczy 


Internat obliczony naęą50 miejsc; 
obecnie mieści 52 wycliowańców. 
Opieka stała nad młodzieżą w wie 
ku od 12 do 18 lat. Nauka rzemiosł 
Otwarty w sierpniu 1922 roku, 

7) Internat dla chłopców przy 
szkole dla moralnie zaniedbanych 
dzieci — Nawrot 93. Obliczony 
na 50 miejsc: Obecnie mieści 41 
chłopców. Otwarty w listopadzie 
1922. roku, 

8) Internat dła dziewcząt przy 
szkole dla moralnie zaniedbanych 
dzieci — Sienkiewicza 22. Oblicza 
ny na 20 miejsc. Otwarty w mar- 
cu 1923 roku. 

9) Dom noclegowy dla męż- 
czyzn=Łagiewnicka 25. Otwarty 
w lutym 1922 roku. 

10) Dom noclegowy dla kobiet 
— Główna 62. Otwarty w lutym 
1922 roku. 


11) Schronisko dla repatriantów 
— Główna 62. Czasowa opieka nad 
repatriantami. Otwarte w lutym 
1922 roku. 

12) Od marea 1922 roku wydział 


ci, chorych na jaglicę, przy ul. Wilopieki społecznej prowadzi włas- 


znera. Internat obliczono na 150 
miejsc; obecnie przebywa 145 
dzieci. dotknietvch iaglicą. Prze- 
jety w roku 1920 od towarzystwa, 
schronisk św. Stanisława Kostki.' 

3) Dom wychowawczy dla nie-, 
mowlat „Żłobek“ przy ul. Tram-| 
wajowej. Internat obliczony na/ 
100 miejsc; obecnie przebywa 106; 


„lu szkolnictwa. Kroczy on w tej|byczy socjalistycznego samorzą-|muje z roku na rok coraz szersze! dzieci w wieku do dwóch lat. — 


dziedzinie na czele wszystkich | du na polu szkolnictwa. 


kręgi. Intensywna działalność sa-!Przejęty od towarzystwa schro- 


í l kach 115 osób. 


ną kolonię dziecięcą w Rabce, obf 
czoną na 240 dzieci, oraz wysyła 
dzieci do następujących zakładów 
do Witkowic (dla dzieci. dotknię= 
tych iaglicą), do Zakopanego (dla 
dzieci, dotkniętych gruźlicą), do 
Buska (dla dzieci skrofulicznych). 

13) Na koszt miasta przebywa 
w domach starców i w przytuł- 


(Dok. nast.) 


Dziś, 


12 b. 
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Teatr Świetlny 


„NOWÓŚCI | 


w sobotę, dnia 


| Dzi śi dni 
następnych: 


m, o godz 


POETA bedą: 


Larząl | Kala Banki KIIEŚNICZZĄ | 


Spółdz. z ogr. odp. 


zawiadamia p. p 
terminie i 


mieślników żydów, Południowa 4, odbędzie się 


Roczne Walne Zgromadzenie Członków. 


Przedmiotem porządku dziennego będzie: 


1) Zagajenie. 


2) Sprawozdanie Zarządu i Rady. 


3) Wybory Zarządu i Rady. 


4) Powiększenie kapitału udziałowego. 


5) Przejrzenie statutu. 
6) Budżet za 1923 r. 
7) Wolne wnioski. 


W okolicy Helenowa do sprze- 


Cegła dania około 20000 starej, już o 


Oprócz tego 
50000 
Fiszer Piotrkowska 207 


od 8—8 i pół pp. lub 7—8 wieczór 


czyszczonej cegły. 
do sprzedania mury zawierające okoła 
zieł, Wiadomość: 


Zarząd i Rada. 


gó W.” 


. udziałowców, że w d. 27 maja 1923 r., o godz. 4-ej pp., w pierwszym. 
o godz. 8-ej wiecz. w drugim terminie, w, lokalu Centralnego Związku Rze- 


| Handlowiec IE: 


z kilkuletnią praktyką biurowa 
sady. Łaskawe oferty do dra, 


muszlinu 


wykończ, 


z jedwabnego trykotu 
w różn. kolor, 175— 


j Suklenzezki dla dziewezął 
z szęwiotu, kretonu etami- 


660—1 


ny w 


Damskie palfa 


500 sukien 


bajecznie tanio tylko krótki czas: 
z kretonu i 
z szewiotu nowe 


fasony 110,— 8 
z etaminy eganckie 


Shicer se W Kinie TE E (Konstantynowska R- 


jec pri 


Dr. GOTLIB SANAT, Sen. Dr. Braude, pos. Dr. Rosenblatt, 
pos. adw. Lewinson, Dr. Szweig, prof. Rygier i inni. 


i Bilety do nabycia w kasie wieczorem. 


Opowieści arabskie Z 1001 nocy 


6707—1 


|-sza i 2-go serja (całość) wyświetlane 
jednocześnie; seans trwa 2'/ godziny. 


65% 
85— 
150= 


58— 72 — 
25 m 


150.— 85— 


wielkim wyborze; 


po cenach najniższych: SA 2, 


95 — 


poszukuje po-! pom 
„Głosu** pod Said 
660— 


i drożej. 


Szmechel i Rozner, Łódź, 


Piotrkowska 100 1 160. 


125— 250.— 290,— 


uprasza 


wh erk 
— 


WIĘCEJ. 


mi pF. 
| dep 

urocza, lesista miejscowość Zdrowa i smaczną 
— kuchnia. Dla młodzieży zapewniona opieka. — 


Wiadomość na miejscu, a w Łodzi u p. Erli» 
Si chowej, Południowa 66 (w Przytulisku) 


Poszukuje się 
rutynowanej 
de domu prywatn 


R „Głosu Polsk.“ pod . 


Li 10.066.000 mk Pokoju 


przystąpię do spółki do- 
fhr: „e pros] ,erulącej, W ra: 
jzie potrzeby może 
Oferty do Adm. 
»Głosu" pod 10% 


T. Mubinsztajnowej 


w HelenówkRu. 
Okupy (stacja Łask). 


DJDNIA 


698—1 


krawcowej 


. Andrzeja 7, m. 8. i 


11 Poszukiwany natychmiast dla 
większej wigoniowej przędzalni 


a| |ksdeżaany 


zi Pierwszorządne siły z podaniem referencji 


się o składanie ofert do administr. 
„Jamodzielny*.  606—3 


zkuchnią 
AZ 
jednego pokoju poszu- 
kuje młode małżeństwo. 
ow obojęina Ofer- 

pod „ES. WU.* da 
612 


być i 
78-2 "Glosa Polskiego" 


U 


DE E 
AŻ $ 


em 
s 


TY 


RW ELE a EUA 
E A A N DE t , 


| Lista Centralnego Związku Kupców i Przemysłowców Województwa 


Kupcy i Frzemysłowc 
SATA Jutro 


Dziś Aleja l-go Maja 2, 


łosować tylko na 
listę apolityczną Nr. 


która w Radzie Miejskiej wyłącznie bronić będzie 
waszej sprawy. l 


Głosujcie tylko na listę apolityczną, 


której kandydaci są: 


D Salo Frejlich, 2) Adolt Fuks, 
3) M. Perła, 4) Feliks Ron, 
5) S. M. Bornsztajn, 6) 5. Alt- 
man, DH. Szyk. 


ZERA: ipi, 


ylli 
w niedzielę d. 13 b.m. 


jest waszym obowiązkiem 


w Sali Angielskiej 


odbędzie się 


Wielki Wiec Przedwyborczy 


w związku Z wyborami do Rady Miejskiej. 
nasi kandydaci: 


Pp: B, Frejlich 
A. Fuks 
LM. Moszkowicz 
Feliks Kon 
I, Tabaksblat 
M. Porta i inni 


Przemawiać będą: 


Senator Adolf Truskier (Warszawa) 
"m Sejm WAGŁAW WIŚJICKI warszawa 
ynie M. Zajdeman warszawa 


„AZŁSEEŻE, 2 

= pa listę nr 
A [e] 
LISTA Mo 4 rza o 2. 8 %0 pol 


w Sali Filharmonii (Dzielna Ne 20) 


Wiec masowy 


Przemawiać będą p$.: 
Michalewicz (z Warszawy), 
Poznański I Zelmanowicz. 


na przeciąg 


Fortepian 


Oferty pod „Fortepian“ do admin. „Głosu“, 


DYREKCJA 8 KL GIMNAZJUM FILOLOGICZNEGO 
L. SZARINA, w Łodzi, Piotrkowska 18, 


podaje do wiadomości, że egzaminy wstępne do wszystkich klas roz- 
poczną się 24 czerwca r, b. 


Zgłoszenia kandydatów przyjmuje kancelarja od godz, 10 — 1 


(i Wszyscy żydowscy robotnicy, inteligencja 
pracująca oraz pracownicy handlowi 


hotniczego „Bundu”) 
LISTA No 4 


Lichtensztejn I. (nauczyciel) 
Milman Sz. (malarz, sekr. B. C, Zw. Zaw.) 
Poznański Ch. L. (nauczyciel) 

Dr. Margolis A. (lekarz) 
Baumgarten N, (buchalter) 


8-ch' 
miesięcy za sowitem 


szen drome 


wystawia do Rady Miej- 
skiej następujących 
kandydatów: 


i inni działacze robotniczy. 
6710—1 


Na. 


Kupno i sprzedaż, 


(Za wyraz 180 mk.) 


Nauka i wychowania, lte archiwa, dia celi fa- 
(Za wyraz 150 mk.) brycznych kupuję Płacę 
„jwysokie ceny, Benedyk- 
jepelskiego konwersacji tą 10, m. 33, poprzeczna 
jA i literatury udziela Fur |oticyna, 1 pięt 
 tynowany nauczyciel. No-| 
|wo-Cegielniana 12, m 4) nn 
od 5—5 po poł. 668-2-n, [oe DA dy- 
wie studentki izraelitki, | maszyny do szycia, Placo 


pi 


ro. 


zie motocykl, Ote 


do admin. „Głosu* su 


U na kilimy (dywany) i są 


|Zgłoszenia w godz. 11—1 
688—5- 


m a a W 


oficyna, Ill p. 


ki za 5.500.0.0 mk., po- 


sło, unywalnia marmuro- 
wa) za 2309.000, 


żowy krótki, 


$ i> D." 055—5-k 
jeęstcion do sprzeda j” 
AU nia w bardzo dobrym 

© stanie, UL Wiznera 35, 


power nowy sprzedam. 
Ceglelniana 8, prawa 
674—2-k 
(przedam forte ian krót- 
kój biały (tremo, kon-|Oferty da 
t jsolka, stolik, fotel, krze-|skjego* sub „Dentysta* |; 


a iamżejļ , 
W |szafa, stól, łóżka, ko 
sj zetka, materace. Piotr 
© kowska 152, m. 8. 87-2 k 
reni fortepian krzy- 
szafę, į 


"|Lokale i mieszkania. 


garderobę, maszynę szał- 


kową i krzesła. Krucza 
NŁ 4, m. 18. 853—2-k 


gprzedam kredens, stól, 
krzesła, otomanę, biur- 
k 


|qbranla męskie i dzie» 
jU cinne, modne, własnej 
iroboty, najtaniej i na 


f 


jraty w Jarmarku Łódz- 


kim, Piotrkowska 44, 
578—2-k 580—9- 


Zaofiarowane. 

(Za wyraz 180 mir.) 
stentka samodzielna 
oszukiwana na do- 
godnych warunkach do! 
gabinetu na wyjazd od 


jeringa suką „chart“ 
biata w żółte plamy. 
Łaskawy znalazca odpro 

wadzi za wynagrodze- 
niem. Ewangielicka M 5, 
dozorca wskaże, 60-5-d 


ik SBE La zarz, “Oferty: ii TTE ZĘ 
i Iniani iczne|ce, ul. Garncarska 
s e r; anino zogronieznel te arz dentysta B. Sza |LADODIONE dOKONADIY: 
W f- ‘sprzedam, Piotrkowska pocznik, 529—5-pz (Za wyraz 100 mk.) 
è NU, ë [N H7, m. 25. _550—5-kfnotrzebne zdolne kel j7 Dawid zgub. dowód 
| przyjmuje się obstalunkij! nerki, Piotrkowska 118, Ñ osobisty, wyd. w Poz: 


623—5-pz| naniu. 176—3-2 


takowe do nabycia goto: |noszukuję inteligentnej |pibergal jerzy zgub. mav 
j we przy ul. Nawrot 96 a. ó panny do dzieci, tamże i trykułę, wyd ze szkoły 


poszukiwana dobra kraw-| Kupiectwa Łódzkiego, 
cowa. Gdańska 5, m. 27, 594—3-2 
kef PE PBI 2 ZL 
s narz ZE i: (era Mordka, Szmiul 
En służąca. Pań- zgubił paszport pol- 
ska 110, m.1. 80-5-pz ski, wyd. w Łodzi. 91-3-2 
py Joset Sgp do» 
wód osobis an 
osu Pobl Łodzi 0885 


poszukiwany technik 
wdów paęż od zaraz. 
14 


|luremer Hirsz zgub, tym= 
6702—1— pz i czasowe dowody 030- 
biste swój i swojej żony, 
Kremer Anny, wydane 
w Łodzi, 462—5-7 


Za wyraz 200 mk. a any iaa > 
( y ) bus Mateusz zgubił 


go 
etnisko 2-5 pokoje tuż i dowód osobisty, wyd 
r przy stacji Rokicinyłw gminie Falbusz, 67-3-2 
„drogi Wiedeńskiej. Wia-] „%—1. mm. "nowa 
'domość na miejscu. Lub- Pore Piotr zgubit 

545—5-m]11 kartę bezterminowego 
urlopu, wyd. przez P,.K.U, 
w Łodzi oraz nadkartę, 


wynagrodzeniem o, tremo, szatę, Dieliź- |nemut inteligentnemu pa-| 9” 7 fabryki. Gayera, 
RSE a: użyty papier wszel-|niarkę, lóżka, Piotrkow=|nu, Piotrkowska ^ 112 583—5-7 
steady) 1 h. Elko rodzaju, ca-|ska 189, m. 9: 691—6-k va 6. stój zło e 


frersztajn Hersz zgub, 
EPS tt EEEN ZOE ACZ łania rocz 
okoju umeblowanego| jooo? Powolamia rocz 
poszukuje dobrze usy- prDKORZY AJ a 
tuowany kawaler, Cena Tyc Wojciech zgu- 
obojętna; wejście niekrę- 4 „bił tymcz. dowód oso- 
pujące, Oferty do„Glosu"|bisty, wyd. w- gminie 
pod „Solidny“,  705-1:m] Woźniki, 546—3 -4 
IŻ letnisko do wyna- Pora portfel zas 


jęcia z ogrodem lub,d wierający tymcz. za- 


i od 5 — 7, Tamże są do nabycia programy. (z lepszej rodziny), najlepiej. Łaźnik, ul. 6-90 bez ogrodu. Wiadomość ‘świadczenie demobiliza- 
Do podania należy dołączyć metrykę urodzenia 1 ówiadectwo |] mające praktykę pe * Sierinie (Benedykta) ej Posady i praca. Wodny Rynek 11 m 18, [eji oraz inne papiery na 
powtórnego szczepienia ospy gogiczną, poszukują kon- | parter, m. 13. 688—6-k Poszukiwane. - 495—3-mjim. Jana Siotora. 695 5-z 


Uwaga: Na zasadzie rozporządzenia Kuratorjum Szkolnego opea 
-2 


miny odbędą się wyłącznie przed wakacjami, 


Brylanty 


złoto, srebro, zegarki | Btare 
zęby, Płaci najwyższe ceny, 


B Zakopiańskia pantoile, 
l. różne buciki, 


bielizna — pończochy 


SANDALKI 


dycji na wyjazd, uwzględ- ah 
niając Sake POŁ. i j, 3 eino oj gy 
ity do „Głosu* sub, „Wys | 

[Etoreociyne” Git sprzedania. Gdańska 67, 


otrzebna treblanka na (Dluga) 1 EŃ k 

wyjazd do Soppot do j° sprzedania para łó- 
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